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dot · zy a a danego 
Górnicy - twórcy Czynu 

ca j Polsce slo"\Va 
ongresowego wykonali 

2 dni przed terminem. Waszą uchwałą ror.· 
paliliście entuzjazm w innych przedsiębior~ 
stwach i zakładach pracy, które wzorujae 
się na was, podjęły wezwanie do wzmożenia 
pracy i przez to pomnożenia produkcji na· 
szego przemysłu. 

Wykonując plan przed terminem daliście 
dowód wytrwałości polskiego górnika, wa· 
szego wyrobienia obywatelskiego i uwydatni 
liście wiekopomne znaczenie połączenia Par· 
tii Robotniczych. 

roczny plan wydobycia węgla 
ZABRZE (PAP) - W dniu 29 bm. o godz. 8.40 rano dźwiękiem syreny 

fabrycznej podchwyconYm przez inne zakłady pracy załoga kopaJni „Zahrze­
Wschód" obwieściła o przedterminowym wykonaniu rocznego planu wydo­
bycia w~gla, zadeklarowanym dla uczczenia u:ongresu Zjednoczeniowego 
partii roboniczych. Ostatni wózek węgla, który dopełnił cYfry przewidzianej 
planem na rok bieżący udekorowali robotnicy na powierzchni kwiatami 
ł zielenią. 

przedterminowo 
najmniej 150.000 łon węgla ponad Daliście również dowód światu w jak i;łl· 
plan. nym stopniu są zagos1>odarowane przez na11 

lV związku z sukcesem górników z kopalnie na Ziemiach Odzyskanych i jak pew 
nie spoczywa w wasT.ych rękach przyszło&d 

zabrza minister Przemysłu i Handlu Polski Ludowej. 
tow. Hilary Minc przesłał na adres za· Dziękuję wl!m serdecznie i zachęcam d.-. 
logi depes~ następującej treści: dalszej wzorowej pracy dla swego dobrobr 
„Uchwałę waszą z dnia 26 października tu l dobrobytu kraju. 

1948 roku wykonania planu państwowego Jednocześnie polecilem Centraincmu za. 
W ten sposób górnicy kopalni „Za· bieżącego zamiast przewidzianYch wydobycia węgla do końca listopada l!J48 r. rządowi Przemysłu Weglowego WYPłacić pre 

d t b • t • dla uczczenia Zjednoczenia Partii Robotni- mie najbardziej wyróżni?,jącym się spośród 
brze - 'Vschód" 0 rzymali 0 le nicy 125.000 łon ~vęgla wyprodukować co- czych, wykonaliście w dniu dzisiejszym, tj, załogi kopaini „Zabrze - Wschód". 
danej całej klasie robotniczej. W okre· 11-1111-1111-1111-1111-1111-1111-1111-1111-1111-1111-1111-1111-1111-1111-1111-1111 1111-1111-1111..,.1111-1111-1111-n 

1~:7:rt;::~~ffii;rt~~~zm: Sprawcy zbrodni W Kami.eńsku i Gorzkowicach 
wiązania do 7.400 ton wydobywanych 
w ostatnich dniach. politycy z księżej plebanii i bogacze wiejscy - stanęli przed Sądem 

Termin wykonania 7.0bowiązań przC" Przed Rejonowym Sądem Wojskowym w I przedstawiciel reakcyjnej części kleru - pro dentom, inwentaryzującym w imieniu Rządu 
widziany początkowo na dzień 30 listo Łodzi rozpoczęła się w dniu 29 b.m. rozpra- boszcz paratil Kamieńsk, kupiec hurtowy na zabytki kultury narodowej. Poza nimi na ła-
p ada został dzięki harmonijnemu wy- wa przeciwko inspiratorom i sprawcom zbro biału i bogacz wiejski Kizlik Józef z Kamień wie oskarżonych zasiadło również czterech 

d I dni <ł;okonanej n:i studentach. m;iwe~sytetó,..; ska, gospodyni księdza Opasiewicza _ Du- oskarżonych, sprowadzonych przez inspira­slłkowl całej załogi skrócony O dwa n • polskich, do~o?UJących z r~~menia Min. Kul- J,owicz Izabela, KazimJerz Strzelecki _ l:kle torów na drogę z.brodni, ludzi trzymanych v. 
Równoczc~nie gq i y kopal · ,.Za- t1i,ry i Sztu ;i mw~~an·zacJ1 ?ab ko_ l~tn p ·• ciJZ z Kanul'!ńska i właściciel duż•:J g~spo ciemnocie przez prze4 ... ·ojenne s:macv.tne rt. 

brze-Wschód", których przykład po· ry~ych w ~~m1ensku l Gorzokw1cach w darki rolnej, Obst Władysław _ bogaty rze dy polskie i część rqzpolitykowanego kleru. 
· I h kł dnm 24 ~zesma ~r. . źnik z Gorzkowic, Obst Wacław _ człowiek Tymi oskarżonymi są: robotnik Moneta Jan, eiągnął za sobą tysiące nnyc za a- N~ ław1: oskarzonych :>:as1adło 7-rnlu o- niepracujący nigdzie, stale trudniący się po- Głuchowski Józef, Roczek Józef i Strzelec· 

„d ... ó ... ' ... v...;.p.r„a ... c.;;,y.....;p:..o„s„t„a„n„o_v„il„i_d_o_k„o_n_·, c_a __ ro_k_u_s_k_a.rz_o_n_y_c_h_._k_s._o_p_a_s_ie_wt_c_z_T_o_m_as_z_, ,.t„yp_o_w_y kątnym biciem trzody 1 pośrednictwem han- ki Czesław. 
dlo\lrym oraz bogaty rzeźnik z Gorzkowic, Pierwszy dzień rozprawy, w czasie które• 
właściciel' domu Wysorki Stanisław, stanowią go po odczytaniu akt1i o~karżenia przez pr:r.e­oz ow Bra uglii 

PARYŻ (PAP.). Przewodniczący Rady Be:>'.· 
pieczeństwa Bramuglia konferował w ponie· 
d 'alek przed południem z delegatami mo­
carstw zachodnich: Jcssupem (USA). Cado· 
ganem (Anglia) i Parodim (Francja). Rozm"~ 
wy dotyczyły zagadnienia berlińskiego i n11· 

wegn planu, opra.r,owancgo 
pnez Bramuglię. 

cych współdziałającą ściśle ze sobą i bronią- wodniczącego Sądu ppłk. Ochnio, zeznania 
cą się nawzajem grupę oskarżonych _ inspi składało 9 oskarżonych, (ks. Opasiewicz i je­

w tej sprawie. ratorów zbrodni, wygrywających swe stano- go gospodyni zeznawa~ będą dzisiaj), rzuci 
wiska społeczne, religijne i majątkowe dla snop świa~ła na ~r.zebitg zajść i rolę, k.tór'." 
celów podburzania mało uświadomionych w zb_rodn.i_ spełnili p~szczególni oska:ze':'l:. 
mieszkańców Gorzkowic i Kamieńska do Przebieg p1er~szego dma rozp,rawy WYJa~1ł 
zb~odni przeciwko spełniaj~cym ważne fun-1 szereg zasadniczych momentow, wykazuJą-

Przewodniczący Rady rozmawiał w niedzle 
lę wieczorem z szefem delegacji radzieckiej 
- Wyszyńskim i amerykańskiej - Dullesem. kcJe kulturalne, społeczne i państwo.we stu- (Dalszy ciąg na str. 2-ef) 
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~uw • .11.oman l!.amorowsin, czlonelt .limra 
Politycznego KCPPR. 

l'ow. Franciszek Mazur - członek Biura 
Politycznego KCPP:R 

Późną norą z niedzieli na poniedziałek za -ończyła się Konferencja Miejska Polskiej 
Partii Robotruczej. W wyniku głosowania •·· delegatów . łódzkiej organizacji partyjnej 
PPR na Zjazd l{rajowy PPR 1 Kongres Zjednoczeniowy PPR i PPS wybrani zostali tow„ 
tow.: 

Zambrowski Roman - członek Biura Politycznego K. C., Ma-:ur Franciszek - czł. 

KC., Kier. W~·dz. Org. KC., Dworakowsk1Władyslaw - czł. ItC., I-szy srkr. K. Ł., 

l\lijal Kazimierz - zast. czi. KC., Burski Aleksander - czł. KC., Przew. Zarz. Gł. Zw 
Zaw. W1iik., Kasman Leon - Wiceprezes CUP, r. torowa Zofia - :r.ast. czi. KC., Sta­
wiński Eugeniusz - Prezyd~;it miasta Łodzi Piwowarska Irena - Przew. SOLIC m. Łodzi, 
Toma Jan - Sekretarz KF. PZPB Nr. 3, Żółkiewski Stefan - zast. czł. KC Kler. Wyd1. 
Kultury i Oświaty KC PPR, Switoniak Brllnlslawa - przodownica pracy PZPB nr. 1. 
Grudziński Jan - ll sekretarz KŁ., Ulkowska .Józefa - przodownica pracy PZPB Nr. 2, 
Głażewski Kazimierz - I sekr. Iill Sródm.Prawa., Król l\lieczysław - kolejarz, Uzdań 
ikl Edward - 11.aczelny redaktor „Glosu",Gości.mińska Wa.n~ - -pnodownica nra.c„ 

:row. Wł. Dworakowslti, c::Jonek L..CPPR Tow. Aleksander Burski, członek KCPPR, 
I sekretarz KŁPPR wiceprzewodniczą.cy KCZZ. 

PZPB w Rudzie Pab„ Rudnicki Lucjan - literat, Kaczmarek Tadeusz - I sekr. KD .fl'cł.. 
bryczna, Schaff Adam - profesor Uąiwersytetu, Żebrowski Adam - III sekretarz KL 
Mróz Zdzisław - Szef W. U. P. B., Olejniczak Kazimierz - I sekr. KD Sródm. Lev 
Wende Walenty - Gen. Dyr. CZPWł„ Trzt'ciak Jan - I sekr. KF. PZPB nr. 5, Gud 
Helena - przodownica pracy PZPW nr. 3a Szyller Leon - Dyr, Państwowego T•· 
Wojska Polskiego, Pokorski Józef - I sekr.l\:D Górna Prawa, Mikołajczyk Marił 
Sekr. Kom. Ośr. I<onf. nr. 4, Stawiński Henryk - I sekr. KD Sródmieście, Łuczak Ja. 
czi. Kom. Part. MZK, Budzyńska Celina - Dyr. Centrainej Szkoły Partyjnej w Ło 
Jabłoński Jan - Przewodn. ZMP m. ŁódiJakubows:ca Wanda - reżyser P. p F 
Polski", Przybył Mieczysław - Przew. JOdd~. Zw. Zaw. Przem. Baw., Tata~z:Ót 
Michalina - instruktor KŁ Wydz. Org„ Do ruch \Vładyslaw - przod. pracy P. F. 
im. Strzelczyka, Wypych Marian - I sekr.KD Widzew, Szczepański Marian _ Dyr 
tor PZPJG nr. 8, Krzywański Zygmunt -Kier. Wydz. Zawodowego K. Ł., Walaszc 
1 ... nn - I !!ekr, KD Górna, Król Marian -I sekP. xn G6..a •..--
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Sprawcy zbrodni w Kamieńsku i Gorzkowicach 
politycy z ksi żej pl banii i bogacze wieiscy - stanęli przed Sądem 

(D0kończenie ze ~tr. 1-szei) Ou1t "1ad.'•!łaiv Rtwif.rrlza jednDk, ie przed Sądetn Obst cofa swe poprzednie ze. 
r ·eh śc!B! po\ ·iązanie miedzy zaiśc!aml w I\1ilik, w Gorzkowicll.ch opo\'l'ia1l11ł (1 zbcz· znanie odnośnie bicia krzesłem, podtrzymuje 
Gon:ko\l·ic<1rh f 1akimi ~amymi z11.i"ciami w eiuzc:ieniu rn1Pntu1.11 i oloalen111 kRplicrnk jednoczcśnit', ie w tłumie był Jl!łO brat. 
1 amieńsku. nskarż-::ni, poza Strzf'!P.ckhn c„. pr:i.ez nekot11yt·b „ ... _vz11~wei1w ,J~ho.,.;i-' •• Wacław ObBt u111luje zaprzecz11ć 2'.l'!znan!om 
~ławem, cnlkowicie i obłudnie jednocz:e:inl 0 Stojąc prztd sklepem J 1·ozmawauąc o wv brata, .1akoby btł kogoll I brał udział w zaj­
wypicra.ią się popełnienia jakie>jkolv.:iek zbro padkach w Kamieńsku, podszedł do jedne- ściach. Zasłania się całkowitym brakiem pa­
dm. lhiłu.ią cofać zeznania 7.łożone w cza- go ze studentów, który przywitał się z nim mięci, na skutek „upicia". 
sie ślcrlztw11, plącząc si , zwalając winę na podając mu rękę. Obst zadał studentowi py- Wykrętnie tłumaczy się ró,vnież sklepikarz 
osoby trzecie, względnie na współoskarżo- tanie, czy są rzeczywiści!" ' yznawcami SP ·ty Wysorki .• Twierdzi, że nikogo nie bił, że w 
n.vch. . . . . . Jehowy. Otrzymał odpowiedź, że są stud<"n- zajściach wziął tylko przypadkowo udział, 

87.czegolme wykrętnie tłumaczy ~tę JCdC'n tarni, pracującymi z ramienia Min. Kultury broniąc całości domu, w którym znajdowała 
:r. . i!! 0 ':'TlY~h . inspirator~w zbrn?ni bogacl i Sztuki. Obst po rozmowie pojechał na wieś, się restauracja. Gdy wyszedł ze swego skle­
w1q~k1 T'17.l1k .Tozcf. ktorv speln1l rol.ę _pro- j gdzie kupił świnie. Wrócił koło godz. 4-0.1 pu zobaczył jakiegoś osohnika uciekaj~cgo 
wnlrntora niatiakr.v l<tude ntnw w Kam1ensk11 . mo<'no podpitv. Wszcdt do reslauracii Rr)l•rln- x re„tauracji, w 11łronę ko!\doła. Tłum kr·cy­
A 

1 1a~t"r;r:i ic P~.l11it fun!'"ję lącznil_< .i i i!1sp~r~ nowej, gdzie 'zobacz~· ! brata swrgo 'waclaw:, r:r.al :rn oim: „łP.p~e. bandyta, jehowlrr, 'ko· 
t ra z;:i1~r: w Gorzknw1c~ch. Wyp1er~ ~111. 1"- rni!mil\\iającego :r. dwif'rna obcymi o!obami. c-111. wi:ua!„ 'Vpocki pogonił za 11tiekaiacym, 
'k bv na"·nł. 1:11ł dn 7:1-ir0dni i do. hicia ,:;tu- Po chwili brat jęgo wysrrdl 7. restaur~cji. któremu w międzyczasie z.iszll dro~ę onę­
r:ie t<i V: W t0i<u kr".yznw;vch P .t~n flrnkura- wracll ląc w moment J'IO t;.m z gromadą lud ~.! ta. Milczarski i Baranowski. Ol'li te ich 
tora mJr. Golczewskiego - rnu~1 Jednak przy którzy poczęli bić studentów. Sam nikogo ni~ tali studenta i zaczęli go bić. On - Wy11oc­
zn.ać, że. dyi zsromadzonych w C?orzkowi~ach bił, gdyż „stał'' przy bufecie. Studenci wy- ki - „bronił" bitego, chwycił go za kołnierz. 
rmcszkancow. wzi:>urzonych ro~s1:wanym1 1.L- biegli z restauracji ścigani przez napastnl- i chciał odprowadzić do posterunku MO. Stu 
przednio _Przez meg? plotkami, Jakob_y stu- ków. Brat Wacła. w trzymał wó·wcz.as w rę-l! dent wyrwał mu sie jt>dna.k i uciekł do skle-
(! ncl byli czl nkam1 s~kty .„Wy~nawcow Je- ku torebkę dam~ką I jakieś papiery. pu Wachnika. 
ho\\~·; - l·rzy~z~ł: „Bierzc1: Wldł:v 1 no rn- W tym mom,,.ncie prokurator prosi o od- zeznani" oslrnrżon~·rh Rnc7.ka .Tó7.cfa l fo-
hnl · .• ?kn .. v\· 1 JPgn !I lały i-1ę przycz:n· rlo- czytani" zczn;iń o,;karżon ·;;:n, zlomn~·r' w 11cfv wvkaiują, w c;iłd pdni 'h •rlr 1hrndnl 
1{011::im'.1. '~~!';t ~mw> i: rzez. pnrliu_dzony tl11m , C?!i'l· iE' ~f E'd7.1 w::i. 7, zewań t:v•·h "'''t1ik:i~ Ż"' ł"!J1iro,~·1n11>.I one-i „pollt, · ów'' ;, k1łrżd ·PIE 
m 1<>stka.ncn ~· zbrnrłn~. W1dzac. z 7.('rn~ni~-1 o~karżony 0\)."f Wlari ·:;!;iw prz.yznał się dn . ha nil, przez ha•u:Hl!rzv I hn1taf''t.V , l~Jsklch. 
m! s ·01m1 d;il. nnWH7.ny :.tu~ w ręc;~ l'!P ~·1„ I uderzenia krz.e~lem w plrocy jednego ze ~tu-1 którzv ,v zarictn:ewl~nd nicna ··i~ri rło '" 
dl! o«d, U! l wykrętnie wm wic w ~arl,, d ntów. rb:y l~dowc.1 w olsce nie za~ahali I!; tlchac 
"' wzn~~ząc o~r~yk miał na myśh rozr3ścle i Ustęp zezna1i brzmi następuj'ico: „brat móJ do zbrodni tych. których przez wieki trzyma-

sie ludzi. do za1ęc '?' ~ołu. . . \Vacław w pewnym momencie wvszedl z re- w ciemnocie nie 7,awabali sie rzueać kłam· rodobme wvliT('tnH! l obłuilnie tłumaczy się • • • • . • I . h · , • rl . . . • 1 stauracJi i po cbwib wpadł z tłumem, po- stwa I kalumnie na pracownlkow ku tury 1 
~ . "''~- p~$t.\'~·rnw ~ui.: 7.. 

10i pll'a~~ro~e 7~ro- czym wczysc. zaczell hić studentów. Ja ie.i oiiwiaty, spełniających tak donio•łą. rolę w 
ni w n_m.';~· _-u-os : azim e:z . :ze c - chwyciłem krzesło I udPrzyłrm dwa razy w Odrodzonej Rzeczypospolltej Polskiej. 

h~;:ai·T. wiPJ'•il 1 ~kl<'piknrz W: Kanul!nskt~, peł· plecy jaJdeA"oś studenta". W toku v-znal1 . Dziś dalszv ciag procesu. 
n1 ry j•'linorw'nie r11ipowi~117.i:d11l' funkf,10 re- · · 

w kil u 1erszach 
(-) J~k donosi agencja France PT~· 

H, słra.cenl zostali irzej }!iatriocl grec~y, 
skazani przez trybunał wojenn:'I" \V~ Florłnie 
i dwaj pałdod 1kazanl prze'T. trybunał wo· 
Jenny na wys_pie Samos. 

• • • 
(-) Jak l'OdajP .,, Seult1 u•enrj" „'.l"l'an~ 

Pre.Sił!", kilkuset f'Owst~ncow zaatakowało 
centralną e!P-ktrownie w poludnłov.·„j Kore.l 
znajdującą się 120 km na południo \ry-wschóS 
od Seulu. *. * 

(-) Trwając~ od kilku dni w ró!n:vrh czet­
ciach Stanów 'Ziednoczonvch irwałt ~u1 nle-<:i 
wy spowodowały wystą.pl~nle :r: hrzegów wit-­
lu nek. Powódź przybrała powt'l:i:ne ror.rni::i­
r;v. szczególnie w i:tan;ich G<>on:ia. Al::ib;łft13 
i Tenpessee. Po;:ioni wody n<1 rv•ce Ok:rnult:•<:' 
µodniósł "ie o P nietrńw. Wod tej rz.ekl 
lały całkowicie miasto ~1acC1n. 

• • • (-) Agencja Reutera donosi i Sidney. te 
w mieście Lapstone ro:Q>oc:r:c;la się w ponlf'A 
działek IV se ja Kom il <;o podarcz~J ONZ 
dla Azji I Dalekle110 W~chodu . . W obradach 
uczestniczą przed~tawiciele IB państw. 

• • • 
(-) Mlnistro'' i1> l;.pn•""" ~~~11nle!"vch 

Włoch i Turcji - Sforza I Sadek - nr?~~ 
oro' ·adzili ndzinna konfer nci" w R.::vml~. 
Min1mer S'ldek ZR.trzyll'lał i · 1+ llc:r Włoch 
w drodze powrotnej z Paryż.a do Ankary. 

• • • 
ZalrońazfJflO w łych dnlliacb odlbUÓO!W'ę qma­

::h u Rady Na.jwyisz.ej Uk.tra·'mv. Jest oo ~en 
z 11aj1w·ę "Zych gmachów KjoMa. 

j11no fl;":n na<'zN11ikll ~1rnż.v 11ożarnrj. 
O Jlr7t1 hi11 ~11 ~~.iii.~ ,.nl~ nie ·i~''. Pn1t•owsil 

,... t olu. '\' ró<•i ł rlo <!011111 na <ohiail. rsty.wT 
'•rum pr1~il '"Y"' :oklrpPm. W.~.irn1J n• n!ic·~. 
rrobaez,·l :knbirlę i mężrzyznę w rzapknl'h :;1'ó · 
r any ·h, rozmarriaja<"yrh " -placzą.eą. ~~·iadką 
1\ojnarowską. - która. mówiła. „dlaczego nam 
naszą. wiarę odbierndc!" Kir wi.cle ~n to :r.ain 
trrr„owalo, róc·ił efo ilomn. ah.v t.jP:'c~ ol•inrl. 
.Jo Tie o 7.~ j:t·i:H·h nie wiP. :;:;1_v-.z:1ł t.' lkn ,.„1.u111 1'. 
Po 7a jś<·ia<·h r»wnie:i: ni1·zym ~i<;> 11it· "ij111ow11l 
- nic: ::o to nie ohehodzilo. • ·ie ob..l1o<ł1.ił ~o 
rńrr11ic:i: ~ln~ dzrronu strażacl<irgo - mimo że 
l•.rt komenil:rntcm straży, a dzwon ··vny\rał lu­
il zi t,\ólko w razir> nożaru. 

Gangsterskie wyczyny żołnierzy amerykań kich w Dziedzicach 
Tl'zei pijani podoficerowie armii USA dokonali napadu na spokojnych mieszkańców 

WARSZAWA {PAP.). Jak !'Odaje katowic­
ka „Trybuna Robotnicza" Dziedzice stacja 
docelowa. polskich transportów repatriacyj· 
nych na. Górnym Sląsku, stała się w uhiegh 
1Hmh·działek "itlownią pijackiej awantury, 
której głównymi „bohaterami" byli :i:olnir­
rze armii Stanów Zjednoczonych. nvastujący 
mieszkańców tej spokojnej osady. 

Pi.i:=iny sierżant amerykański John Muehle1 

przybył w południe, dnia 22 listopada do kro-, ka.krotnie w brzuch. Obecni oburzeni h'mi, 
sku spożywczego ob. Chrząszcza, przy placu amerykańskimi metodami czynienia zakupów 
Dworcowym w Dziedzicach. Amerykanin, ktć stanęli w obronie napadniętej. John Muehler 
1·y znajdował się w nastrojci zaczepnym, po- wydobył wówczas z futerału pistolet, które­
czął napastowac czyniących w sklepie zakupy go rękojeścią t.:dcrzył w glowę pracownii<a 
obywateli, a w końcu zabrał bez zapłaty toi PKP Ludwil<a Kłoptac1a, zacla.iąr mu czte­
bę iabłek. z którą skierował się do wyjścia. rocentymetrową ranę. Ekspedientka J\Iarla 

Kiedy wła~cicielka sklepu poczęła doma- Kempna - otrzymała od Ameryi.anlna kilka 
gać sie; zapla1y, pijany sierżant kopnął ją ki~ ciosów w twarz. . 

• -:l. iwtnnia. prnlrnratora. odpowiada ni<'jtlR· 
1''11 rr:ckr~tnie i uRiluje grać rolę niewinnej 
of1nr,v 'll"pl::tanrj w nwantm~ boz jrgo wiPJzy. 

Rezolucja w sprawie pokoju i wolności 
uchwalona została przez 10 tysięcy delegatów z całej Francji 

Zawiadomiona przez syna "11.•ła~cicie!kl ~kl'" 
pu Milicja Obywatelska wy ·lała n'I mi!",i~CI' 
patrol, któr:v udaremnił dalsze w:v:i;tąplcnla 
a.meryka.ńskieio sierżanta, doprowad7.ając ll'fl 
nierozbrojonego na posterunek l'tL O • 7.rnrnnin jr::o :o:o<i:l.ią. rnłkn1Yif·ie ohrtlone 

J"1'7.l'Z wypowirilzi ilrugir::o z o~k:HŻOll.l'l·h ('ze · 
~l~ a f'trzPlf'el\'.iPi(O - nu:tłornluP~O. 'k 11lry ·w ra„ 
~ają•] ,„ dni n ~ k n. lir. w c•za j„ ol.i11d1J <1„ 1]0· 
m•t 7. p la. :t.tla!l'ka ł i',lzi:,ł juf. • '1 r:<.ot ,. ił'i:,o 
K~z n i r.-;a - <tn;i.,(' , rrzP<l. . klq>Clll wrnr. 
""' ~,or. J!nlI•IJ hulzi. ZfJb:tn .• ·w"z." ~trzPlr•ldl'· 
i:o C7" lawn ohok il7w rn1u trni,v )">i: me.i osknr 
:\ony Strzelecki Kazimierz poc:i:ąl krzyc;:eć do 
n~dchodzącego aby bil w dzwon, bo sif pali. 
OJ;r1.yki voclohne wznosili i inni 1 gromady. 

}'_.\ ll\'ż, PAP. - Na. zakończenie dwudnio- nizacji i instytucji demokratycznych oru wkro 
wych obrad w tiprawio pokoju i wolności, w czeni:i. na. drog~ postępu społecznego. 
których uczestniczyło ponad 10 tys1~cy rtcle- :Francja chce pokoju i przeciwna. jest 11Pts1l:O-
ga.tów. uchwalono rezolucj~. wi międzynarodowych aferzystów. którzy dopro 

Re:i;olucja. ta wzywa. do onenia. 'W' c ym w dz'ih jnz do tego, że armia. tra.nc11~ka znaj-
kraju komitetów, których sadanlem byl by duje się dzisiaj pod obcyth dowództwem. ' 
obrona. pokoju l wolności. Tekst rezolucji stwier :Francuzi - końoy remh1tj11. - 8'! zilP~ytfo· 
dza naruszenie we l'rancji swobód obywa,el- wani zdem:iRkować w~:r.elką. wrog pro-p:tg:>ndt, 
skich drogą nadzwyczajnych dekretów rządo- które,1 celem jest poróinienie narocln w tym mo­
wych. Na.ród francuski domaga się ugwaran- mencie, kiedy odradza się niebezpiccze:dstwo 
tow~nia swobodnego rozwoju mzystkich orga,. riiomieeki„. 

W kilka minut później, na posterunek 
gdzie zatrzymano pijaka, wtargnęło z nabitą 
bron1ą w ręku dwóch innych żołnie~ ame· 
rykańskich, którzy usiłowali odbić MuehlP.ra. 
„Otisiecz" znajdo" ta się również w st.an.ie 
nietrzeźwym. 

.Teden :r; nowoprzybyłych - sicrl.1nrł flei!"-' 
e~ Babyk, przyło:i:ył fnnkdonarluszowl M. o. 
pistolet maszynowy dn pler1d, Il 7.airz:vm&ny 
upr7.ednlo Murhlrr próbował ro obP7.wladntr; 
Millcjancl rozbr9ill pij11nych, 11hvlrrdia.ląc, lł 
broń leh była naładowana 1 nie7.abezpleczo· 
na. 

Rl~·~z:ir n1nvol,"1"Wania. komt>ndant& ~tra~y 
'trzd erl;i rr.<'~ław porlR7.edl ,do clZ'Womt l po· 
~ ~t nzwon ić na. alarm. Skoro jednak „ nie 7.an 
nzył" nig•hie og ill. zapr:>:estał (\1wonienia. Umowa handlowa polsko-.n t. rn hnrdzi<',i Ż!l '1<1<lzinł jak mi~rh_v lurlimi 

l'.PlorJ\nYmi przrd ~kl~f1Pm Str7ell'rkie;::o Ka1„ 
19. nn<1bi~gająf'ymi :r.~ ·~1ą1l na ~101 clz.1Vonu 
tr~z,·i'vl'!a ~ir jH ki" tnrnnlt. ro :i\' rlzialo po t.,·1" 
11in wiP, g<\ i. n•lprmo;-nrhil 7·m~ rln rlom11. "Tjp. 
.- zorf'm Pł.'nal n pnhiri11 ~tuilenli'nv. r"ie znn 
jrd„~k •zczr~f,l~w. 

rw S a Ws:r;yflcy trztj tołnle-r„.- amerykań c:r naJ-

o wzajemnej wymianie iowaróv.r 
7.ą do jednostki „H. G. E. C. T. 7810 Ś. 't'. u .. 
Nuernberg Mililary Post". Oh1>k fird:nntów 
l\tuc.hlera I llabyka. 7.&tr>:ymRnv m"t:.l rów· 

wcskim Minb:lerslwie Spraw Za"ronicz- nież trzeci uc>:estnik z!'jśda _ k •1ral &o-
nych. nald Lee. 

WARSZAWA (PAP.). W dniu 28 bm. para­
fowany zo~lał w Minislerstwit> Pr:r.emystu l 
Handlu układ o wymianie towarowej miedr." 
Polską a Norwegią na czas od 1 styczn,1 oz• yw•one .,. &r 
1948 r. do 31 grudnia 1949 r. ·wraz z listaml W a I Cl„ I„ nze.tnik Obst Whlclyslaw i ,iPgo hrnt, również 

r11jmująr;1· ~ię aho:iem i pośrPdnictwem w han· 
rllu trznrl~ 1Y11d:nv -:- zal'l,.,nia,i1;1 i>i' calkowit11 
ntPświaiinmn.'1r.il) rz~·nó,..., ::n~·i. hdi „pijani". 
.Tf>rJnno·zr§niP rl<J~k(l!l3it> rnnii~l:tją m'JjfO,'-llJ:tit· 

towarowymi na wymieniony okres. 
Ponadto podpisano protokół w sprawie za· nz:r-.1 (PAF_'). ~:Je~cja . Elefterl. Ellad~ ko- miejscowoU Delven.;ikf . w Ruin!'lii, 'T'P.sal!l J 

warci a w najbliższej prz:vszloścl p;rolelmcj mumkuJ~ o ozyW10M.i dz1ałal~ośc1 oddziałów ł środkowej Macedonii zajęto szere~ dalsz.vch 
umowy handlowej z Norwegią. gen. Mat kos'ł na tereme cale.1 Grec 11. 1 miejscni ·mki. 
Układ p<1r;ifn\\"HI 1.e ~1ron.v pol!'kic1 nh. An- We w:.cho!inic1 J\llwcPdo11ii odpilrtn ataki fa „ 

P Z P 2zrzr,::;6\.„. IP p rnzn~.i~ ~j r Rh\" J.n::nkn\ 1.0111 .R< ·man. <i ir;idc;;i M1111. ter~t~"~ T'rzemys1<.1 szv~towslde n• mi;i~to S··dirok;istro. w re· ł W al;cp sal:>o1aiowe.l :mi z:czo1,n poci mlcj-
w1rk hiJi i nby prze riwkn k11m11ó p<J11judz0'1 1 l\;indJ~1 ; 7.P ~trony non '"Sk 1<".l z„$ - n mnie lvn1 w~·s;Hłzn•1'l w poW•"'trze fi mo.•1 e,~-. ~cowościa Me.1w'1llr> mo;:t dłu~o~.ri 1 oi:i ms­

F'i>ul l\.oht. dyrektor dPpartl'lmen lu w nor· W Epm~c jednostki demokratyczne ~jęły ttów . 1nnr„h. 

.., ... 
Aż aj ew duc.hu, . gdyż spos~rzcgł tęsknotę w jego I ·Beridze rozwścieczony rzucił sluchawkę 

spo1rz~i:iu. _. . . . . . 1 zaklął siarczyście. Aleksy roześmiał się. 

Y Bcridze nak1.eshł sobie pl1m działania - Szeroko otwarłszy drzwi wszedł Bat-
F'rzede, '~szyst_kr:n n_alei;~lo co~ 1jeść, pńiś~ ma1:ow. I inżynierow'i prz:vj chali w no-

t r:hmiar-t zał~Ł i::łć - Od rHoni efo łokcia sknrę ~~ . łaz1:1: ~hzJma~ m~eszkam . ' . zdo~yc cy 1 jeszcze nie widzieli się z rmn, rozma-"Czynam na ot·zecmały trzy dn~ • .sorazetj, mapę 1 zoncnlowac s1~ w sro \vi;:ili J·ed~tni„ telefonicznie. 
;ilCJ się 1uza F!lipQwna. - Potem szero'-d„ blim.v d \\'!"ku. N 

1 
·'.k b _, · . 

teJ rh\\'1li Pan opowie mi o Mosl·wie. - No, jak Aln-l:i two.i~ ręka? 'c· -t . acze 111 U<1owy n"sił wnJsknwy mun-
. . . . . - zy . ;uczy na pierwszy cz;is? Czy dur. W uhnmiu ty111 hył zu elnie zmie-uciekłem z Moskwy, a teraz będ~ - NieźLe, medlu~o rupel.me wroc1 do n1cz,ego w1ęccJ .. ni.e_ trzeba \.vysokokwalifi- nionv. i Aleksy nic. mo'gł s 'ie pnadzi·wi·c··. „ 

:nvać się 'nią 7.daleka'' - ze ściśnię- normv. I k 1 · ,„ 
Spo.~I~,.dali k C t . . ?W~n,vm_ specia .~:.tom w ~yciu powszed- Mo:;kwis zapoznał się z człowiekiem p0-rcem myślał Kowszow. c," w o no. z erop1ęt1owy mm 1 w instytUCJi - zapytał Bertdze dobn d 

1 . 
1ż nawiązałeś flircik, tO\ ·:irzyszu zbudowany z ce"'ieł i?mach zarzadu stał I _ Wvstarczy p d lk · t '· ym 0 artystv ub malarza, a obecnie 
inżynierze? - zapyt:il oclprowa- nad urwi„kiem Na dole zeroko ;o7 1ew1la \\ 'łb v • • · · d·. " rze e wszys · 1

1
mAplols a- miał przed sobą bez zarzut n ubrane110 do-

• • 1- k si„ wiecz~nie ~y1°<•ca rzek.a drrr~ 1·ace ("le 'l yzm sma me, - precyzowa e {Sy. wódcę: wszvstko n:i , nim lśniło - od bi:i-spoJrzeniem se>iretar G· .., . „ , """ . „ J - aczynamy. l · k. k 
1 

· · · 
aram się ni e tr;1cić cza~u. póki ty plusk;ily się w dopiero n<1rodzonym sło11- .__ •. · · , . . eJ ~ypust ·1 o n~rZ'.\'~i\ d'? polysk.u1;:ic~·ch 
Ch ~n'.' - orl ez·„ ~ł ~.,·,.. B"'r1·d„c. u P · · J <'łV b "l 1· · Bc!ldze z:e1dzwnnil donaczelmka apro butow Aleksy her. ·1cclm S"o1rzał n.?! " . 1 ~Q ,, ... ... „ c . rzec1w e~ rz ,.. ;imaną m1ą p'1- . . T k 1. 1 

. . · • ,. · ,„ \ekko w ·skocz-v.·1 i w s~m~.·ch spo- et" k" t ł bł k. l · J B \\.'1Z !"Jl. en 1 Ka razy z::ip '1 z kim ·n1P zal·urzon'" obuwie i dnfl<tiąl ręlcą nie 
,, .1 „or ·()·it' wys łęp'? t.„ kz . ęt I ne1dml~ vl. _u- mb ·1 i orlpn\•·1edzi ł nic~yraź;11e: o;ol~~ei twarz"' .. n pr-'bzedl d0 okna, szeroko otwo- re, zo e 1 z nc1s c "\\ ia v oz a J1a y z1e-1 w · - · · J • 

my. Zrobił kilka gimni:1stycznvch mię - znak jesiennego ba~wnego więdnię- = C yJasni~hce . . ś . . Batman"w z wyraźną przyjemnością, 
•. Mięśnie pod brązową opaloną c1a przyrody. , .· .

1 
°. wyś . kłcieJ WyJaDmc cl- ~aczer- prawie serdecznie przywitał inżynierów. '} · ·a Ś · h w· lki · b • t · .. l Wiem s1ę W Cle y erzy awy OW1CZ. - W' , 1odnos1 y się. Beri ze z u m1ec em - ie. 1 o szer:iy JeS nasz zyw1c1e Tu nie ma co wyjaśniać. Powtarzam: z 1<loczme jego zwykłe op~nowapi~ prze 

ował go. A~u~. ~1e prz?płymesz go chyba. - od- wami rozmawia główny inżynier budowy s1kodz1ło mu w tym, aby się z mm1 rn:a.-
iekawe kied rozpocznie si~ w tobie po.„i.e~ztał. A1eksy. . . Beridze. Proszę wydać zarządzenia od- łować. ~ypytywał szcze~ółowo o po<lroz, 
: kiedy pozbędziesz się dobrych na- Gaz1eś Jak?y s~;;arząc się zaw)'.ła ~o~o- nośnir śniadania dla mnie i mego zastępcy o wrazema. Sam przyleciał samolotem. 
', jak np. gimnastyki, na rzecz złych '1".ntywH" .fo.J ~ n~dek przypomni?! .. tnzy- towarzysza Kowszowa. Proszę w ogóle za- Beridze opowiedział o przv~odach po-
:a.iu palcni11 albo kiehszeczka przed n1erom .1!"h d.wud7.1estorlninw"l J?Od~rz J?O- jąć ~ie; ~prawą naszej aprowizacji. dróży. Pociąg ich został kolo Dani!owa 
n? Zauważl'lem, ie z biet:(iern lat p:zez n eskonczon P'.1la, l;isy 1 gary ich N;iczdnik ::iprowizacji odpn vierl1ial. że Mpadniety z powietrza. Gdy stali na ma-
!k nbrnsl;i złymi n::iwykami. w tch J t .i •· J dl · ł 1 . ,: . ·ić: t m a om OJczyzny. es nę 1. • . • zna tyl~o jc.d.~cgo clównego inżvnłera - e.1 s;.ac.J1· n.ag~ na ec1a y • ;:imo oty nie-
tam ·idę sprzł e~;v. Al 1~ pr O.alo Aleksego okryło 1~ g "'lą skorką. f;rubsl;iego 1 Jei::o zastępcę - T onlf' va. orzyJac1el!'k1e i b.:indytom udało się do-

dy - 0 e~ ~I cl, tę t e sy .. ·. 'ł;i ubrał · szvbko i pobiegł się m ć. Pnp ''m on p0dleQa ierl •nie narzelnik,,_ brze wvcelo ać. Bomba trafiła w jeden 
zazwyczdał.1 a a 1var~ zaiozo .

0 
_ B"dzi;my się trzymać razern jeden wi Z:łrząrlu Brrid-e 

0

r>"ł'1CZ •I .1ę tel fo- ~ wagonów. Sąsiednie wagony zostah• roz 
łosv opa v na czo o iasnym l I • • „ . . . . . łó k St t _, . d ~ l· . d . • I l B ·· d h l l b k ~ 1 r obok dru~e~o. nie o<lchodząc od h:b1e - n1czme ze stn ·" ą. m ~n mu o w:a - ·'.zal' .ane, ::i ' wagnme g zie Jec la e-
iasmem. O. dyc a. g k 0 

o, es~ · ~I IP wif'dział Beridte. kiedv je"o pomocnik crvli: wydr.dz~ ~nia-lanit> i-.'Ji bęrhie roz- ridze 1 Kowszow wvrwalo ramy i rozniosło 
~1r:et:~~z:Ięm':i.:~~ć r:~~ r 

1~e. wrMił. Prał!nał utrz•m'l
0

2,r. Aleksego na porzadzcnie od naczelnika aprowizacji. szyby. d. <'- n. 

4) 
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Metody udoskonalenia pl"acy we włókienniczej fabryce „Proletarskaja Pobieda" 
r'e>d Mosk\\ą znajduje się fabryka włókien dzenia na,ilepszej metody pracy. Ze11tawio- na;:irzód opo\,·iadali robotnicom najdokład­

nicza „Proietarskaja Pobietla'', która wy no opisy tych czynności. Techniczne zebram\I niej jak należy cl;m::i c7.~· nnolić wykouy­
r:ibia wysokogatunkowe tkaniny wełniane. po rozpatrzeniu tych opisów, poleciło zasto- wać. Następnie śledząc pracę każdej ro· 
Fel-ryka jakich dziś wiele w Związku Ra· sowanie na szeroką skalę sposobu pracy Ko- botnicy instruktor dawał j"i odpnwicdnic 
dzicckim. Oddz.ialy dobrze urządzone, zaopa- złowej, wykonu.iącej zmianę c1.ółenka szybk:-i wskazówki ! !'tara! 1'ię, by dobrze v·ykonal:i 
tr:z;0ne w doskonałe warsztaty tkackie kra- i prawidłowo. Od tego or.asu metoda ta :;tał:, przepisaną czynno!-ć. 
jowego wyrobu. się obowiązującą dla wszystkich jej koleża- Z ainicjow<..na przez tlówncgo inżyniera 

Od niedawna fabryka „Proletarskaja Po- i nek. To samo przeprowadzono także Zb Kowalowa metoda wykorzyst.ywanilł do· 
blecla" jest dobrze znaną wszystkim pracowni wszystkimi innymi czynnościami w labry- świadczet'! przodownic pr;icy wszystkim ro· 
kom przemysłu włókienniczego w Związkll ce. botnikom, pozwoliła załodze fabryki „Prole-
Radzieckim. Tutaj przyjeż9żaj~ re wszyst- O pis każdeg.J sposobu prnc:v wydrukowan · tarskF1ja Pobicda" znacznie porlnicl.~ wyda.J· 

Str. I 

Zycie ł~1dturalne ZSRR 
„orowmsc 

O PRAWDZIWYM CZŁOWIEKU" 
NA EKRANACH ZSRR 

Na ekrnnach stolicy ZSRR I miast 11tołf'~:11-
nych lfl Republik Rad7.ieckich ukazał ~i~ nn­
wy film „Opowieść o prawclziw:yn: .c:i:ł?W'"'­
ku", oi:nut<'j na tle zn:::ncj pow1es~1 p1sa~n 
Polewoja. Film :i:o:;tal cntuzjastyczme prz:n~­
ty przez publiczność radr.iecką. Prasa r:v1.7.1°c.: 
k::t zarnleszcz11 wypowied7.i wybitnych PJ~lł­
rzy, reży~r.rów filmowych I kompo7.:,·tor1>w, 
któri:y z uznaniem wyrażają ~iP, n w::tlor;ir.h 
artystycznych I ~pol<'cmych nowej?o di:i~llł 
kinf'matografil ZSTI:t. 

klch strun dla pobierania nauki. dla przy- I wydano w formie ulotek. Nie7.Rle:i:nie ność prac~· l zwiększyć profluk:cję, W porów-
l!wojenia sobi~ bardziej udoskonalonych me- od tego robotnicy sami wykonali kilka du- naniu 7. rokiem 194'5 produl·cja :r;wlekszyla POWODZENIE 
tod or11anizacji pracy. 7.ych plakatów dla robotnlc tkalni, przędz::il- si rlwukrotnie i .ieszcze w czerwci1 h. r. osią- „lVYST~WY ZIEM ODZ11'SKANICH• 

Co t;k przyciąga na tę fabrykę podmo- ni i inn~rch oddzialó•N. N:i każdym plakacie gnę!a pozi0m przedwojenny .. T śli .Jesz<:zi> v. W KIJOWIE 
Jkl""w~ką tych, którzy przyiei.dżają t.utaj :a. uwidoczniono technlc:r;ny opis czynności, foto ze<::>:lym roku fabrylrn była prr.l"clsiębior· Wystawa „Osiągnięcia Ziem Zachodnich 
mi~ j«cowo§ci odległych o setki a niP.raz I ty- {:trafie 1 schematy poszczególnych czynności , i:twem defir.ytnwym, to Już w pierwszych Polski", otwarta w tych dniach w klubie Frii 
~i4c~ kilometrów? Jeiit to w pierwszym rzęJ a tRkże fotografie praco„vnicy, od której me-

1 
~-mm mi!'>i:hicach bież9ce::rn raku z::iło,!!::i „Po· co·wników Sztuki w Kijo\•i.e, cieszy się wiel· 

d:r.i" umiejętność tutejszych 1<pecjali~tów przy tod::i pracy została zapożyczona. Plakaty te I h!Pdy" d<1ła pań~h1111 1873 ty~iące rubli do· kim powc-dzemel"'. Lic:me fotografie, tablic'°' 
i:•voicm!a ociąt:nięć prwdowników pracy Hmie~:i:czono we wszystkich oddziałach. Pn· chodn t. j . o ::>73 tysiąc<> wiecej, niż plano- I Inne m!'teri;;iły, charakteryzujące ro.l':"'•ój 
wszystkim robotnikom. uczynienia własnościa ma.gały one robotnicom w dokładnym z;:opo- w:ino na cal:: rok bieżący. Ziem Od:r;yskany<'h po zjednoczeniu ich ~ H 
ol(óh1 do~wiadc7.enla na.fwybitniejszych pra- zn<'niu się z metodami · pracy przodovmic i ,~· ?o!n1.o a inż~miera Ko·,valowa spvtlrnła sie t cier;r.ą. wywołują ni-ozwykłe zainteresowani" 
rowników. W fRbryc„ „Pr0let11r~l{11.iA PobiP- siyb-z.vm lch przyswojeniu. pełnym uznaniem. gdyż r<>allzacja jego pomy- zwiedzających. Prasa ukraińska zamieszcza 
rla" przodującymi ~'I całe odd:r.iały. Rozpowszechnianiem dośwl::idczeń przodn- sh1 ~1. w::,rz:i W/J.run!il dl~ poiłd'l!?''lnl3 słllh· obs:r.ern„ spr::iwozd::inia z wystawy, podlrr~ 

O~i~J:(n!ęcia te ni„ pn.y;;zły ~amf' prz"io; st~. wników pracy zajmowali ete wyznaczeni Sp!'- szyrł1 rnh'lt-ołJ~ów d'> P"zl<>mu Pf'ł<'Y przo· I ś!a!::ic. że takit szybkli odbudo~ Ziem za.: 
F:ą one rc1ultatem powa7.nych wy!;ilków. cjalnie w tym cel11 lnstruktob.y, 1 b'irzy !lo ·1 lk~'' i umo7.liwfR organl711cję C'lłych od-1 choctnich i:tała sie możliwa jedynie w waru'! 

1 uprzednio zostali w dimych metod:ic-h wys1.lrn rl zi1Jló • ł fabryk, przodujących w prncy. kach nowPj rzee7.vwistoki pol!kiej, ~dy wła· J"llZC:ZI! na początku rok~t czę~ć rob?tn.-: l<>nl. N::i lckcj::i<''i t<>nrcty„zn~-ch Ir-tri ;:'nrz. • A. ralfac!ln cl ;;ti przei;zl:> w re,... lurlu, ków nie o ągala pr:i;ew1dz1anej w pt<łnlEo 

Włó z z eln 
ryrlajności pracy. Byli to nowicjus:r;e, nieda­

wno przyjęci do pracy. Brali oni czynny 
urlT.iał we współ7.awodnictwie pracy, starali. 
1-ir jak mogli podnieść wydajność pracy, ala 
r. i,: posiadali ani dostatecznych kwalifikacji, 
ani doświadczenia. Czyn przedkongre:=.o\l\.TY przemv:du bawełnianego 

Z drugiei strony znaczna CZP.~ć robotników 
rr7.<>kraczala nakreślone im zadania. I tak np. 
w oddziałach 1kackich piąta czę;'ć wszyst­

l< ich robotników wykonała ponad 120 pro:. 
nnrmy. Kierownictwo fabryki poważnie za­
r.tanawiało się nad 1.ym, w jaki ~poi;ób md· 
lrpif'j przyswoić doświadczenie kwaliiikowa· 
n::rh pracownic nowemu narybkowi. 

26 listopada osiągnął przemysł bawełniany 121 proc. PZPW Nr 3!! wyknn11!y plan 7. n::td- lekki<-j Mdwyżce w tkalni (lO:J proc.). l'Zl"W 
szereg nowych sukcesów na drodze do reau - 1 wyzką w 1 kalni (105 proc.) n11tornia~t w pr~ Nr 39 miały znowu kiep~ki dzień nlP wylcn„ 
zacji Czynu Przedkongresowego. Najlepsze d'.'a!ni wykaz::iły n}edobór 193 , ~ proc.): R?w· nując planu ani w tkalni. ani w przędz::ilnl. 
wyniki wykazały tego dnia zał11ga PZPB me.z rzi:w Nr 3.:> ~·ka.zaly mc.dobnr (1 t·~ Natomiast Pz;i'~V w Ozorkowie uzysk.rib• I in 
Nr 16, która znowu wykonała plan aż w 13, do!:ć duzy) w przędv~lni pr1.y Jednoczesne.i proc. w tkalni 1 95 proc. w prr.ę<l?.alnt. 

W styczniu b. r. załoga fabryki „Proletar­
ska.ia Pobieda" rozważała na ogólnyrr. 

i:~~~n~fąc
8 

p~a~ 
3

w
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;~~~łdza~~c.~r:::io~r~:;~ Cze'"'CY włókniarze składaią życzenia polskim kolenom 
neJ w 104 proc„ w odpadkoweJ w 117 proc., j 5 
a w tk~Ini w 104 proc. J z okazi~ wykonania planu rocznego 

TE'braniu pracowników wezwanie robotników 
lo'ningradzkich wykonania planu pięcioletnie~ 
go w cztery lata. I wówczas to główny !nży­
ri1<>r fabryki, Kowalow, :r;a!nicjował bardzo 
rowa:i:ną akcję. Zapozna}ąc się dokładnie 1 

m4'foda.nil pracy pnoduJących kwalłłtkowa:'. 
llJ'th robotnic inżynier Kowalow stwierdził, 
7.e pr11cują oni> bardzo rozmafcie. Na przy­
'P::irl jcdn11 z m1.1lepszych tkaczek Kozłowa 
lrl'lcl n11 zmlant'l czółenka %,~ cekudn:", J)rzy 
11nrml• 2.8 sek. Inna robotnica Anlsimowa na 
te czynność zużywa 3,2 sek. Natomlast zawią 
;;;'nie pn:erwanej nitki trwało u ltozłowej 211 
"""h'. a u Anlslmowef tylko 14 1ek„ ~ una­
lon"!f normie 18,~ ~1mn4:r. 

PZPB Nr 7 uzyskały dutY !'ukces, wykonu- Na ;ęoe Generalnego Dyr~k~o~a C~ntral nały jako jedne z pierwszych 11 kl'1-
jąc plan w przędzalni w 107 proc. i w 1217 n„;::-o aa.rządu Przem.ysh„ Włolul'nruczego czowych ~nłęzi przemy~łowyeh roc'1.-
proc. w tkalni. I ob. W. We.i:dcgo wpły!lęła od ~.ech?filo- ny plan produ~eyjny. Ci~y 8ie 1 

wacko-Polskiego Komitetu Włokiienmcze- Waszych pomysJnych wysilkow t F.y-
PZPB w Zglen:a WYStły nieco por.a swoJ>t 

1 

go i od Gmieralnej Dyrekc.ii Centralnych czymy Wam w dalS'7A>i praev \iOdo~-
przeciętnl\ osiągając 113 proc. planu dzienne- 'TC'kstylnyclt Zawodów (czeski odpowioo- nie radosnych !lukc~ów. S..-ri'I~• 
go, a PZPB Nr i uzy~kały w tkalni 105 proc. nik C7PW1.) następu:fą.ca depesza'. Wa.~ po7AJ.rawil\ - Cz•ebosłnwa-Oko-
planu. I Polski Komitet Włókniary,y l q..,,,..""' 

PZPB w Pabianicach wrkonał:r plan -.. Oentrowłók Genenłn! Reditiel na Dyrekcja CETEZET. . 
przędzalni cienkoprzędnej w 134 proc., w W. Wendo Udź W odpowiedzii. ob. Dyrektor W!>Tl<1f' wy-
przędzalni średnioprzędne' w 108 proc., "' Z :ra.dośclą dowłedcieliśmy sl~, te stMOwał w imieniu poJs.kieh włókniar:w 
przędzalni odpadkowej w 103 proc„ a w tkal- fabryki Gcnrrałnej Dyrek do włókniarzy czeskich depeszo z pod,,;i~ko 
ni w 104 proc. PZPB w Ozorkowie wykazałf wyko. v;aniem. -

ł6wny lntynier poradilł, by „ d 
" pnndownley pn.c:v pręewol6 aobie aaJ· 

b<!-rdrl!'J r~jonah1e, wyd:\jnleJlll'r.f! cb,,yty w 
T•lb~l•~ Zmiany cr.ółenka - powiedział Ko; 
' alow - niech u~ się młode robotnice u 
to;;lowej, a za'\\<;ązywania nitek u Anislmo­"°"'· \Yprowadzil on nowy •;rstent na'Clft9nhl 
tnłct\l'ch robotnic. W tym eelu n~ęto w fa­
hn·ca ?,;rpoznawólć 1tę dokładnie z metodam1 
pracy przodownic przedsiębiorstwa, a naj­
renniejs7.e rozpowszechniono wśród wszyRt­
kirh pracownic. Na czele całej tej akcji 11tał 
hżynlcr .Kowalow. Specjaliści fabryki ! kie.: 
rn\ ·nicy organizP-cjt ~połecznych pneprowa­
d ,.::i Jl w !abryce zebrania o charakterze tn­
~ITuktażu pr7.emysłowego, radząc aię stale 
prmdownlc pracy. 

7, początku ;r.apoznawano się E tymi czyn­
no ;r-iami. które zajmują w czasie na.fpowat: 
nłE>ji>z!" miejsce lub bezpośrednio wpływa~~ 
n:i .Jakość produkcji. Na przykład pracowniJ 
r:„y, 11stal;ijący normy, sprawdzili jeden 7.a 
dru~im elementy, sklad~jące się na czynność 
ztni;iny czółenka. :r;ajmu.iącej u robotnicy bar 
dm dużo czMU. Doprowadziło to do stwier-

znowu znacmą nadw,y.tkę w przędzalni od­
pRdkowej (138 proc.) I w tkalni (128 proc.). 
Natomiast pr:i:ędzalnh trednioprzędna wyk;i-
7.ała mowu niewielki niedobór (97,5 proc.). 

Przemysł wełniany w pełni prac 
Do fabryk przemysłu W"ehtlane10, wyrół.­

nlających się w ramach Czynu Przedkongre-
1owego w dniu 2!1 listopada należały przede 
wszystkim PZPW Nr J które wykonały plan 
w pn:ędzalni w 147 proc„ w tkalni w 12„ 
proc. a w wykońcr.alni w 171 proc. orai. 
PZPW Nr S, które uzyskały 136 proc. planu I 
dziennego. Załoga PZPW Nr % poprawiła i 
znacznie swe wyniki w porównaniu z dniem , 
poprzednim uzyskując w pn:ęd7.alni 123 proc., I 
w tkalni 117 proc. a w 'Arykońcr.alni 128 i 
proc. PZPW Nr 1 ost~gnęły w e~alnl 111 I 
proc„ a w wykończalni 116 proc. Natomiast 
przędzalnia planu nie wykonała (97 proc.). 

PZPW Nr 5 wykonały plan w przędzalni "" I 
11~ proc„ natomiast PZPW Nr 4 planu nlo I 
wykonały uzyskując zaledwie 90 proc. ! 
Spośród kombinatów łódzkich najlepS1.P wy 

1 
niki uzyskały: PZPW Nr 3'7, które wykonałv I 
plan w przędzalni w 123 proc„ a w tkalni \\., 

CZARODZIEJ LALF.K DROGA TWOBCZA 8. W. OBRAZCOWA 

• .::-I st:~. ~~~:z~;::~~!~~:o u~~~~~:,81cz%~~: 
Rozmowa z Obrazcowem Akademii Nauk ZSRR, w. N. obrazcowa. 

Ludowy artysta ZSRR. laurPat Pr6n'ii StalinowskiPj, S<>r~11Sl'- ()hriiT.c::nw w M"" i'octc
1
z:ls studiów malarskie~ zetknął si<: ~ ca-

mo"ie i przedst;iwicielami prasy w następujący ~po~ób przet'l:;t1Jwi1 dr.iPj• 1 dział1>l· ą. P cjadą malarzy tej r:iiary, co W1ll.iams, 
ność swego te:itru: 7:1monow, znani „Kukrym~sy" itp. Mistrzem 

· ,1ego był słynny akademik: Faworskl. Póź-
- Centraln~· Państwowy 'l'eatr Kukiełko- , o!!iągnęły jui w 7:S~R przf"~ło ty111ą" pr,.;f'd- : nif'j Obrazcow wstąpił do teatru muzycznego 

którego jestem kier,ownikien; artystyc~- stawień. I im. Niemirowicza-Danczenko, następnie za~ 
n y rl, ~ows1ał w 1931 r~KU. Zespo~ teatru h- 1 do t. i:w. II Mchatu. Grał role charaktery..: 
cz.vl wowczas tylko 6 osob. Dawallsmy przed- REPERTUAR I AKTOltZY styczne, przeważnie starców. Liczył wówcza~ 
st;:i ·ienia kukiełkowe w różnych szkołach Obecnie przygotowujemy s11.tyryczn11, sztu.: dopiero 25 lat. Występował też w rolach cara 

iewskich. W roku 1937 teatr nasz otrzy- kę p. t. ,.Hollywood". · Fedora i innych z wielkiego repertuaru dra-
spf'cjalne pomieszcr.enie, w którym urzą Podstawową zasadą naszcg" teatru jest rnatycznego. 
wą stałą siedzibę. Roz~zena się zasięg współpraca dramatur,!?a z retyserem oraz ma- Pewnego raru dla tartu zrobił lalkę Ta 
lnofci teatru. Organizujemy przedsta- larzem, który odgrywa u nas rolę nie mniej-· . 

a dla dzi!'ci (poranki) i wieczorowe !!pł'- szą od reżysera. 
e dla dorosłych. 

~cnie 7.t>splił nasz liczy do ~oo O!lób. Te; Pragniemy ujmować n& scenie teatru ku~ 
posiad::t stalą filie w Leningradzie. Urza- kiełkowego to, co najlepiej I najbardziej ce­

iliśmy specjalne muzeum, odzwierciedlają-· Iowo nadaje się dla tej dziedziny sztuki te-
całokształt przebiegu nasze.f pracy. Zorga- atralnej. I 
zowaliśmy kursy dla reżyserów teatrów ku- Spośród aktorów f.ywych naszego teatru, 
i('lkowyc~. bibliotekę, oraz specjalne biur-:; z~łaszcza ze 1 ,st~rej gwardii", na~e~y wymie­
on~ul!acjt i porad ;:ortystyczn:vch w zakre- ~ nic E. Speransk1ego oraz K. Uspienską. Lecz 
iC' sztuki t"atrów kukiełkowyrh. sta!P obsłu- ~łównym naszym aktorem jest lalka. W nic­
uiace ocho1nic7"' teatry świetlicowe . Prowa: których przedstawieniach bierze udział 200 la 
7.im'· z frmi I.Patrami ożv 11riona w!'lnółprace ie~. L_al,~i. są C7.a.sem. bardT.O skomplikowane, 
,. 1"10-riu t!':itrach kukiełkowych. d7.iałajA- „ozywia .ie w. ni"kt~r:vch wypadkach d~ócli 

1·rh nR fn1·eni" 7,~P'ł. aktorow. z ktorych .ieden porusza całosc, a 
W n1in~ie 17 !::ii rhiriłalnnści ,„,~ 7„'!o 1e- drugi "~~a" tułÓ'':'· ~a . :Wykonanie takiej lalki 

hu wyst;iwiJi5mv 3" premiery. Niektóre 71 trzeba mer_az pos ~1ec1c ~ały miesiąc. Posia­
h:ch nrzi>d~tawień bylv nr7.P7.rtacmn"' special· d'.łmy specJalne pracownie, gdzie zatrudnie-
nie dla dzieci. lecz nrzewi>żnie sa to SPf>kta- ni są malai:ze. . . 
kle dla rJoroshrch. Do Polski przvbvli'mv 1 Zaznaczyc nalezy. 7.e lalki posiadają „du· 
T"P"rli1;i"cm. nhlir?:on:vm n"' dt1r.Mła, Jwl<lo- ~lcr~w". r.wlaszc~a ~ !le chodzi o głó,~ne po­
""'"· 7 wvhtfd„.,, mde „Nocv Wi;:'ilijnef" tacie. Gr;1mv '~ lulku planach 11cnnicznych. 
"·f'fllul!.' h lkl N G 1 N' ,_ ó. · · · tworz~cycli kn111rczną perspektywę. Dlall'f!r j 

· • •
0

1'o :t. IP"t I"" 7. M-rh wfaśru„ połrz„bnP sa .,dublery" róźneJ ww-
'Zh1k lak '!.3. f\l"Z"kład ,.Lam.~!! All<ldyn11" kości", 

la~a - to właściwy początek kukiełkowej 
karie~ Obrazcowa. W 1931 roku zostaje kle· 
rown1kiem Centralnego Teatru Kukiełkowi"· 
~o. Rząd Radziecki opieku]e się uiezwykJg 
zywo tą sztuką, bacznie śledi:i rozwój taJ<>ntt1 
Obrazcowa', który otrzymuje kolejne) n11j\srył.­
sze nagrody aktora radzieckiego, będ:ice wy­
razem uznania jego wielkiej sztuki. Dzlf. j<>~f. 
laureatem Prem!l Stalinowskiej. 
Dodać należy, iż wśród jego 1'.l'!l!połu 11rty­

stycznego znajduje ftię także jeden z najwy­
bitniejszych muzyków radzieckich A. Kryn­
kin. Kierownictwo teatru bardzo' 1nteresuflł 
się tyciem świetlic robotniczych i zam!er7:~ 
odwiedzić poszczególne ośrodki robotnlc7.e nq · 
terenie Łodzi. 

n"t1w.) 

Występy naJleps:i:e,o I 
największego teatrn lm· 
kiełkowego w Zwią'T.lni 
Raduecklm, Sergfm;71 
Obra.zcowa - w7.hucb:ll • 
Ją J>odzhv I 7.ll<'h1>1r:vt:v wi 
:17.ów. Na 7.djędn:' j~rlr.Ą 
7. knkił.'ł"k Teatru Oh:-u 
cow11., rlutv lew. 7:\ :I.li'· 
rrro rra,; musi 11.ż tro i11 
:trł~stów. W rogu na 1<'· 
\VO - Scrdus7, Ob.ra:11-
cow. 
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Ulepszenia techniczne i organizacyine na koleiach o 
Str. l 

Łodzi w kilku wierszach 
CENNIK ARTYKUŁOW PIERWSZEJ 

POTRZEBY 
• · l' „,, w Łod2li ~upełniono dwiema pozycjami: . Rozwój ruchu „małe) rac1ona lZaC)l chleb wiei1skL psze!11!10-żyt11i w cenie 43 Ził. 

Ruch tak zwarnei „małej ra.cfonal~zac;iI" - udział kilikudziiesięcm kolejarzy. Wyodrębni- strony :fachowców. Wreszcie wysiu'lliięto za-

1 

za kilogram i żywy karp, którego cena deta­
ulepszeó. techniczm.yc.h i organ:zacyjnych, ły się wyraźnie cztery na.1żywotiniejsre dla gadnienie umasowienia akch małej racjon:i- ]Jiczina wynosi 27t> zl. Cena karpia_ us~a 
wprowadzonych przez pracowników DOKP- racjonal'.z.atorów zagadnienia Przede wszy- J.'.za<:ji przez jei sz.eroką propagandę wśród został.a ze względu na zbLlz.ające s1ę święta, 
ł,ódź, znajduje dużo Morumienia wśród si.e- stkiim zwrócono uwagę na WdLkę ze zbiuro- pracowników DOKP-Łódź. w czasie których ryba >.tanowi tradycyjne 
rnkich rzesz kolejarzy, Wczoraj odbyła się kratyrz.owaniem akcji małej racionaliizacj1. Wydaje się nam, eż kolej.arze.-tacjonaliza- danie. SpekUJ!.antom nie uda się więc P~ 
uroczyst-0ść wręczenia pieniężnych nag.ród Chodzi o to, by od momentu . z.łożenia pr?- torzy, postawi:Li słusznie wszystkie te zagad- świętami podwyższyć cen na żywe karpie, 
racjon.a.lizatorom których pomysły wprowa-1 jekttu poprzez jego :rozpatrzenie do chwil! nienia. Rowmieja orni dobrze; jak ważna 
drono w życ'.e, ~raz narada, w czasie któreJ I ur.ieczywi.stnienfa, nie upływały długie rnie- iest . ak~ja racjon_ali~cj.i zaró:vno clla polep- PODANIA o DZIERŻAWĘ OGRODKOW 
omawiane były zarówno za·lely, i.ak i wa.dy siące. Dalej - domagano się pomocy dna sze_n:a H~h bytu, _Jak 1 _ze wzg1ędu na .oozczęd DZIAŁKOWYCH 
organizacyjne Komitetu Malej RacjonC!!liza-. racjonalizatorów ze strony im:yn1erów, tech- nosc1 gosip?d:arki panst"."oweJ. ~moskam.I, są już prz.yimowarne w Zcm:ządzie Nierucho· 
cjL i n1ków i administracji. Zda>rza się często, że z~łosz.oinym1 prze7 .. vacio~.a:hzat.orow J?OWl- mości oraz w biurach rejonowych ZN. w ś'Wtletliicy ZZK przy ul W. i.ęc.kowskle<>oJ proiektodawca wpaał na słusZ!fly pomysł, al nien przede ws2'.'y~tki:rn za,ąc_ s1_ę Zw1ąze:k 
zebrało się około 100 racjon.alłzatorów z Ł

0

o-\ n'.e może. sobie dać r·a<ly z rysunkami i je- z.awodowy ~oleJan.y, podo~me, 3ak za1muJe 
dzi i okręgu, Wręczam! nagrody mają cha- g? techn:c-nnym. wyk~nanrnm. Dlatego ko- s1ę sprawami współzawodn.:ctwa pracy. 
rakter symbolicZl!ly, jeżeli bowiem pomysły ~czn.a d~t opJEka i pomoc naukowa ze (ro.z.) 
znaidą z.a.stos-o.wanie w całej sieci kolei, wy­
naJaz,cy będą premiowani powtórnie. 

Tow. Jułian Geller - dyspozytor materia 
łowy z Ostrowia Wielkopolskiego za pomysł 
mo>.tków dC) zabezpieczenia węży od znisZ-
czenia otrzymał 1000 zł. Tow. Stanisław 
Wolniak - pomocnik naczelnika parowozow 
n1 w Osfrowiu - oh'zymał :!OOO z~. Tow. 
Jćn„f Kuźnik - wynalazł przyrząd do na­
stawienia tulejek - otrzymał 7 tys. u. Tow. 
Jan Walczak otrzymał również 7 tys. zł. za 
pomv<.ł przyrządu do uszczel•1iania kotła. 
Y.lra:z. z nim w układaniu projektu wziął u­
dz!tjJ tow. Jan Jóźwia.k przodownik kotl.ar· 
ski, który otrzymał także 7 tys. zł. Za przy 
rząd do tłoków otrzymali po 2 tys_ zl. tow. 
tow. Adam Kłaruzyk i Bolesław Ma.rek 
przodownik ślus.arski i ob. Bolesław Sźysl'!ka 
- W5zys-cy z Warsztatów Gł. W Ostrowiu 
Wielkopolskim. , 

Co daje Polsce współzawodnictwo pracy? 
Dzięki współzawodnictwu pracy wydobycie 

węgla kamiennego w kopalniach polskich wzra· 
sta systematyeznie. Podczas kiedy w 1938 1·0-

ku w granicach przedwo;iennyeh Pol~ld wydo­
bywano przPriętnie na mir:;i:i-c 3.175.000 ton, już 
w roku l!ł46 pn1>ciętne wydohycie w~gla na 
miesiąc przcwyż~z,vło stan przedwojenny, docho­
dząc do cyfry 3.041.000 ton. 

Wyi!oh,vcie wegla kamjennPgo w lipcu 1048 
roku do$r.ło do cyfry 6.058.000 ton, przewyż­
~zając nieom~l rl11ulu·otnir pn.edwojenne wydo­
bycie. 

@ 
~ 

6.058.000 

DZIECI CZŁONKÓW ZWIĄZKU 
B. WIĘZNIÓW POLITYCZNYCH 

będą miały nową świetlicę przy uI, Newrot 
31-a. Otwarcie nastąpi już jutro. 

NA LOTNISKU W LUBLINKU 
odbyw-ać się będą treningi szybowcowe dla 
iunaków Służby Polsce. Chętni W'i:runi zgła­
szać się we wt~ki. środy i piątki o godz. 
7-ej rano na Plan Niepodległości (Leonarda.), 
gdzie odbywa się zb:órka. , m. 
cy. 

POGOTOWIE RATUNKOWE PCK 
1 grudnia przeniesione zostanie z "";r Armii 
Czerwonej do lokalu pr;;:y uil. PfotrkawslciP.l 
236. Numer telefonu - bez. zmiany: 117-11. 

TriJbun·aR._, __ 1., 
•·•·t·•·•:•=••W41ł;M WJJIUI lUl7c))IJJll 

W Wydziale Ruchu DóKP-Łódź nagrodzo 
ny został sumą IO t-ys, zł. ob. Krzewicki ste. 
f.an - za proJekt organizacyjny slwo.rzenioa 
gl1Jiazcla drużyn kondUlktorsikich w Ko1u~ 
kach. Tow. Tokarzewski wnagrod~ za przyrząd 
do regulowania torów otrzymał 4 tys. Z!. 
Tow. Michał Potn:eba ze służby ele'ktro­
te~hnic.znei za ułożenie ta·beh do uproszczo­
nego obL'czania premii otrzymał również 4 
tys_ zł. 

Łańcuch zobowiązań przedkongresow h 
Nasi korespondenci fabryczni donoszą: 

W zwią.zJrn z apelem kopa.lni. „Zabrze - Oddziału I-go P. P. B. Z. L. na odbytych zebra- Jednocześnie zawiadamiamy, że plan roczny 
Wschód" pracowni1i:v warsztatów Naprawy z ni ach przyjęła uchwałę uczczenia dnia Kon- · został wykonany do dnia 31 października 48 r. 
Biura Technicznego Instytutu .Filmowego jedno· gre~u Zjednoczenia obu Partji dodatkowym i z przekroczeniem o 19 procent. 

Nagrody powyższe wręczone zostały przez 
dyrektora DOKP-Łódź tow. Ba<lera, który 
podkreślił. że są one wyznaczone przez Ko­
mitet Małej RacjQllalizaci~ przy DOKP­
Łódź. 

głośnie zobowiązali się wykonać ponad plan: szybszym tempem wykonania robót na poszcze- • • * 
zmontowanie 4-ch stołów montażowych, wyre- gólnych budowlach, prowadzonyeh przez Od- K&respondent ,,Głosu" donosi: 

t · 1" tó · k · h wyko dział I-R"'' na terenie m. Lodzi. 1 

mon owame " apara w proJe -cY,Jnye 1 • -„ Pracownicy Fabryki Obrabiarek im. J. Strzel-
nanie obróbki 10-ciu kompletnych statywów. Przedh1żamv pracę o godzinę w czasie od dn. k „ d . b . ai· . 

1 I' · d . b Fu d czy a w uo zi zo omąz 1 się p an roczny za 
• • • 23 1stopada b. r. do 8 gru ma · r. n u~z 1948 rok wykonać do dnia. 12 listopada r. b. 

powstRły z przepracowanyeh dodatkowo godzin I Plan wykonali w dniu 3 listopada. b. r. Do Od początku swego ~tnien1a, to znaczy Gd 
lipca b'.eżącego roku, Komitet Racjona.JizacJ1 
ro2lpatrzyJ 63 wni•oski. Z tej licllby 6~ pr<r 
cent wnio>.ków wpfyn~o ze strony pracow­
ników służby mec:h~iczne.i, 13 prooenit ze 
służby ruchu, a reszta z innych dziedzin pra 
cy kolejarzy. Pomysły te przyniosły DOKP­
Łódź ok. 12 mill. zł. OS'ZCZJędiności. 

Dyrekcja, Kola Partii PPR i PPS, oraz R·ada przeznaczaJRC na budowł!l Wspólnego Domu d . K ł b . al . '·-~ 
ł k . · 'k · Zj d ~ h l' rti' n1a ongresu za oga zo owią.z a się prze=..,... Zakładowa :i.cznie z wszyst 1m1 pracowm -ami e noczonyc a l. ezy6 plan o 11 proeent, do końce. roku na.te>< 

C ZłJlelnicy pi§zą 

W spólzawodnictwo uczciwości 
Szanowny Obywatelu Redaktorze! I jeźd?:i się bez biletu, bo się po prostu nie -ndą 

-Prn„elcty rozpatrywan~ są przede W&zyst. ~wykle tak bywa, że o iraeczia<:h wa~ych ży zapłacić. Wiemy w jakich trudnych wa 
kim przez Komitety Terenowe, a następn1e lepiej Się pamięta nli.ż o drobnych cod:z:ien- runika<:h pracują kondurktorzy i kontrolerzy. 
przez Komitet Małej RacjonaHracji, Komite- nych sprawach, nie rzucających się w oczy. Wiemy jak MZK >!.-Wa &ię o usprawnienie ko 
ty Terenowe natraf~ały jednak dotychcza'!! Wszyscy oby-watele pamiiętają, choćby o skład munikacji, Czy nie powiinlil'iśmy im poma~ać 
na szereg trudności. związanych z oblicza• lliaeh na odbudowę W.arrs'lJB.wy, a zapomtnają przez wy,pełmianie naszego ziwykłego obow1ąz 
niem wartoścj pro;ek1iu w pieniądza<:h. Obec o swoim cod"lliennym obowiązikiu i Llllie robią So lru? Jeżeli tł<Qk w tramw1aj!U nJie .po~waU:l nam 
ni,e Komitety Terenowe ~opatrzone będą bie z tego powodu żad!llyeh wyrnutów. Jeździ na to, powtlttmdśmy w końcu miesiąca całą 
w odpowied!nie formularze, które maCZ111ie my codzlern1'.e llllb k~1roa il'aziy dlZlien.nie tram- nale:imą za przejazdy sumę przekazać do kasy 
ułatw\ą im zadame. Kom~tety zostaną uzu- wajem. Rano ; w por.ze ohi.arl-0wej tramwaje MZK. PI'l'Lyzrriiam się z-e wstydem, że Siam je 
pel:nio-ne µrzez dokooptowanie przodQWTlików są tak ;prrepelm.i.one, że nie sposób jest stię d>0 stem winien 360 zł. za 120 przejazdów tram wa 
pracy i przedstawicieli Związku Zawodowego stać do konduktora. by mu ziaphacić za bilet. jowy<:h i .sumę tą załączam w ltiście do ,,Gło 
KolE:jarzy. Nie mówię o tych, kLórzy umyśl1nie korzysta su". Czekam na ws.półzawodrniictwo uczci-

W ożyw' one.i dyskusji, j<:Lka wyv.<lązała s.ię ją z tłoku i jeżdżą na gapę. To są ludzie nie- wości obywatel6kie}. Józef Rajczyk 
na temat ruchu malei raci·onałizacji wzię-lo I uCLciwi. Ale często mając najlep .zą wolę, sekr. Koła Fabr. PPR „Esla" 

KONFERENOJA I pocztowe na terenie „Wielkiej Łodzi" ku upa I prz.ewodnlczący i sekretarze kól, kierownicy 
\ ', dniu 2. 12. br. o godzinie 15 w świet- rniętnieniu Kongresu Zjednoczenia Partii Ro- wydziałów 'KomHetu 1 tp. Przewodniczył 

licy Centralnej przy ul. Kilińskiego 145 botniczych i wygody ludzi pracy rozpoczyna- prezes Komitetu prof. dr w. Tomaszewicz. 
odbędzie się konferencja Rad Zakł.ado- ją_ czynności urzędowe od godz. 7 :ano z~- I Po referacie polityczm.ym i organizacyjnym 
-.vych i Referentów B. H. P. w Przemyi;le miast od godz .. S, począws~ od dma 20 Il- nastąpiło składanie sprawozdań: sekretarz 
Dziewiarsko-Pończoszniczym. . • stop~da do dma 10 styczma 1949 r .. Wy?a- woiewódzki Komitetu nacz. R. Świątkowski 

Ze· względu na ważność spraw obecność ~a!1Ie paczek awizowanych od~ywa się row- Złożył genera.line sprawouianie sekretariatu 1 
obowiązkowa.. m~z od god~ 7 ra~, w Urzędzie Pocztowym z poszczególnych agend Komitetu, sprawozda 

NOMINACJE 
NA WYŻSZYCH UCZELNIACH W ŁODZI 
Prof. dr Jan Namitkiewicz, jeden z najzna­

komitszych znawców prawa handlowego i go 
gospodarczego w Polsce, autor wielu cennych 
prac z dziedziny prawa, mianowany zosta1 
Dziekanem Wydziału 'Prawa na Uniwersyte­
.-:ie Łódzkim. 

W URZĘ&ACH POCZTOWYCH 
Dyrekcja Poczt i Telegrafów w Łodzi po­

daje do wiadomości, że wszystkie urzędy 

Łodź 2, ul. arole ska. nie wydziału personalnego złożył nacz. Cz. 
UWAGA, ZAMP-owcy 1 ROKU PRAWA Szczepaniak, wydziału organizacyjnego P-O-

Dnia 30 b. m. o godz. 19.30 odb~dzie się w seł K. Mertyn_ Nad &pr.aw-0zda;ni.am:i. wywią­
swietlicy ZAJl.'IP-u, Pioti-kowska 4-8 zi>branie or· zała się dyskusja, 
ganfaacyjne. 

Obeeno§ć obowiązkowa. 

Plenum Komi'tetu Wojewódzkl.ego Str. Demo 
kratycznego w Łodzi 
_ W J<jkaJu przy ul. Piotrkowskiej 713 od­
było się plenum Komitetu Wojewódzk:iego 
Str. Demokratycmego w Łodzi. W zebraniu 
wzlięli udział wszyscy członkowie Komitetu, 

Co U§llJl!lizqn1q przez radio 

Po omówieniu szeregu spraw organi:zacyj­
nych zebrani uchw.al:i.lli jednogłośnie rezolu­
cję stwierdzającą, że Komitet Wojewód'llkl 
Stronnictwa Demokratycznego w Łodzi na 
specia1nym posiedzeniu w.ita połączenie par­
tid robotniczych i widzi w tym przełomowe 
Z111aczenie dla p-01Jityki wewnętrznej · i za­
granicznej Polski. „Jed.nocześn:e KW Stron­
nictwa przyrzeka wiernie stać przy boku 
połączonych partili w marszu dziejowym 
Polski ku socjaliz;nowi. 

Odczyt 

W środi':, dnia 1 mrudrnia o g<>dz. 19,15 w 
Ośrodku Propagandy SztU!ki (pill'k im. H. 
Sleinkiewicza) ob. dr J. Krajewska wygłosl 
odczyt p. t. ,,Garncarstwo Ludowe" (prze· 
m-ocza). Wstęp bezpłatny. 

mia.st wykona.6 go w 127 procentach. 
• * • 

Celem uczczenia historycznego dnia S·go gtil­
dnia 1948 r. Zjednoczenia Partii Klasy Robotni 
ezej, pracownicy Pa.tstwowych Łódzkich Zakłs.­
dów Graficznych t. j. Zakładu Głównego i Od· 
działów w Łodzi, Pabianicach, Lasku, Sieradzu, 
Kaliszu, Łęezycy, Kutnie, Piotrkowie Trybun. 
i Tomaszowie Mazow. postanowili przepraco­
wa6 w niedzielę 28-go listopada 1948 r. 8 go­
dzin. a. zarobek przypadający z tego dnia prze­
kazać na. Budowę Domu Zjednoczonej Partii. 

* • 
Dnia. 22 listopada br. odbyło się nad:r;wycza} 

ne 1.ębranie pracowników Okręgowej Spółdziel 
ni Oświatowej, zwołitne z okazji Kongresu Zje­
dnoczeniowego. 

W przyjętej jednogłośnie rezolucji pracowni­
cy produkcyjni zobowiązali się wykona.6 bez· 
pła.tnie poza normalną. pracą. 10.000 zeszytów 
dla sierot m. Lodzi, zaś pracownicy handlowi 
i biurowi postanowili podwoie wysiłki w kierun 
ku podwyżgze.nia obrotów, zwiękazye uprzejmość 
i szybkość oJ:W:ugi odbiorców 'oru uchwalili 
opodatkować się jednorazową. ~kładką. w wyso­
kości 1 proc. od poborów na. Wspólny Dom Zje­
dnoczonej Partii . 
.,....~.._..~.._..~~.._,...._,....._,..w w w~~ 

Odpowiedzi Redakcji 
Tow. Swiętosławski. W okresie zimo-

wym zużycie prą.du '3lektrycznego :iest dla 
wszystkich ograniczone, więc jeśli prze­
kraczacie przyznane W am minimum kilo­
watów, musicie opłacać nadwyżkę po 
znacrznie wyższej cenie. Spróbujcie złożyć 
podanie do biura Elektrowni Miejskiej z 
prośbą. bv Warn zruiżyli te karę. ·' 

Ob. z ul. Sw. Jana. Nr 31 (podpis w liś· 
cie nieczytelny) . 

Prosimy o m-zybyde do Redak0tii „Gło­
su" celem wyjaśnienia poruszonej w liście 
Spirawy, 

Miąso rąbanka dla dzieci 
Zarząd Miejski w Zrodzi, Wydz. Aprowiza.cji 

podaje do wiadomości, te' w dnia.eh: 30 listo­
pada, 1, 2 i 3 grudnia br. w sklepach rzdni­
czych włączonych do Miejskiej Sieci Rozdziel­
czej, wydawane będzie mięso wieprzowe „rą­
banka.", na karty żywnościowe dla dzlec:l, 1: li­
stopada. b. r. kat. IRD 7 1 IRD l2 na odcinki 
nr. 28 po 0,70 kg. rąbanki w cenie 6 r;ł, ca kg. 

Odcinki niezrealizowane w wyżej wymienio· 
nym terminie tracą SWl} wa.żnoś6. 

Uwaga, mieszkańcy 
15 Komisariatu M.O. 

11,40 Audycja wymienna. 17,.57 Sygnał l bie dzieciom". 17.50 Pogadanka. 18. Lekcja 
C?Jasu i Hejnał 12,04 Wiadomości południo· języka rosyjskiego_ IS,15 Pieśni kompozyto­
we. 12,10 „Załoga kc-palni Zabrze· Wschód rów rosyjskich. 18,35 Utwoo-y dawych mi­
dotrzymuje swych zobowiązań". 12,35 Mu- strzów w wyk, L. Iz.ma.Uowa skrzypce. 
7.yka. 12,45 (Ł) „O właściwych ludzi znają- 18,50 „Uczymy się cz.ytać" 19.00 (Ł) Klasa 
cych życie wsi". 12,55 PRZERW A. 14.30 (ŁJ robotnieza wita czynem Kongres Zjednocze­
z prasy. 14,35 (Ł) Muz)•ka lekka i IOZJ.:fW- nia. 19.10 (Ł) Muzyka z płyt. 19,25 (Ł) 
k awa z płyt_ 14,55 (Ł) Felieton sportowy, Miesięczny przegląd wydarzeń 10,40 „Wszech 
1500. (Ł) Komunikaty, 15.05 (Ł) Pol'Skie tań- nica Radiowa". 20.00 DZIENNIK, 20,45 Mu­
ce ludowe. 15.20 (Ł) Pogadanka aktu.al.n.a. zyka. 21,00 Koncert symfoniczny, 22.00 (Ł) 
15,30 Drugi Koncert dla d'Zleci. 15,50 Muzyka Mozaik.a muzyczna. 22.58 (Ł) Omów_ progr. 
popularna (płyty). 16,00 DZIENNIK, 16,30 lok. na jutro. 23,00 ostatnie wiadomośC1. 
.,L:st" - słuchowisko dla młodzieży, 16.55 23.10 Muzyka ta'lec:zm.a. 23,20 Program na 
Przegląd wydawnictw ośw-idtowycb. 17,no M<.t jutro. 23.30 (Ł) .Koncert ży<:zeń_ 23.5-0 (Ł) 
zvka romain.ty·czna 17,45 „Cale życie w ~- Zakońazenie audycji :!. Hymn, 

Na terenie 15 komisariatu M. o. wałęsa się 
pies, chory na wściekliznę. Wobec tego, Sta-

UWAGA! KOLPORTERZY, ODB.tORCY rostwo G.-ndzkie Północno·~ódzkie wzyw~. 
I KOl\USANCI. · osoby pokąsane ~o zgłoszema się do Dozoru 

D . 27 11 1948 Bi W dzi ł Tr I S:mita.rnego, Pabianicka 210 celem szczepie-nia . . r. uro y a u n.o -1 nla.. · 
portażu R. S. W „~RASA" D~le~~tura Łód"Z RównJeż właściciele pokąsanych psów wid 
ka zo>.tało przeniesione na ul. P1-0trkowską nl zgłosić się do Dozoru Sanitarnego, Pabla· 
Nr. 70 firont I J>. teleron 136-IH ceintta:La. nicka 210. celem ooddanła ...... „ bada.nbo-
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Dzieci piszą dzieci powinny oś" ~f;;·-;,ied 
do Promyka li Gdy przed killcu dniami byłam w Pań-1- możliwe, że to j&t nawet matka które- . adOOcl 

„ 
I 

, 

li stwowych Zakł.adach Przemysłu Bawelnia- goś z Was, drodzy Czyteln.;_,.,,, ,,Promyka". wyraz ~J __ r • pracy 
4 ~ 

neg N 1 Ł~,1-· lca ~„ nasz_ ych_ o_ Jvvw ł matek. Pmttanawimny od 
Do kocha.ne1to „Promyka" 0 r w ..,._,„ przą.d -przodownica t h uil Byłam tak wskoozona przyjazdem Pro- pracy, obywatelka Ramusowa powiedzU:Ua BRA wo WYCHOWANKOWIE SWIETLICY eJ c 

1 
i uczyć się j~zcze gorliwiej *ż 

myka, te nie umiałam powiedzieć tego w mi tak: RTPD w KALISZU dotychozru, aby w przyszlośoi •t°'5 aif f'O-

czu..ie.. Nie mam słów by wyrazić mą w· le . ...t'- _,_ tylko robotn,;.,.,,,, r..c..-'-~ ł „_,_,,.; zumnymi ł oddanymi ln~y-nM PohJri 
" ie icycierptałam w tyciu - JJ'TUd ~ ,.,.., ~„ <TWl„KT~ "'''"ł<>v< Socj r t j J d , 

wdzięczność za radość, którą mi sprawił wojną prześladowano mnie, wyrzucano • robotnicze rozumieją, jakie to wielkie świ~- a is YC'Z'M. e noczesnie ~ ~ 
pa.n Redaktor &'N'O!iml odwiedzinami i za I b I . l d " to przeży1'e kl43a „,,,.n~•1'nrvw .„ dni„ 15 z apelmn do wszystkich dz~ '° lrnll#łll I 
to, te mnie pr.rewiózł 11amochodem z ona- a ry '1• g 0 owa"'-im i ciągle szuk<ilam pra- '" ....vw ~ ..., „ w powiecie aby r"~....,. „.... 1 --..;.&, 

Z i 
"ala . grudnia. Oto dz~eo1· z· ś•Motz•.,.,,, RTPD w ' ._.V„. t: num~ ,„ „„„~ 

trunku do domu i za podarki, za słodycze, cy. as a11ai01 m się wtedy, dlaczego tak v ""~ ~„ do w-ólzawodnict „AJ' ,_,n~l.l . t D'··- Ka.li.!.z·· •ebr-'y ... „ ." dn'u "'.L-go z•·t~'1n, ~„ wa w na...,., • 
za """"-'ą,d.i. Tak mi było przviemnie, że ty Jes '! u,u,..,.ego tak źle jest robotnikowi, dla ~ "' ..,. 0 •„ "' • T- 'f .., "J""U"A' 

le radości chcieliście spraw!~ mnie - ma- czego tak gnębią ich fabrykanci ł bogacze, pomówiły ł taką do Redakcji „Promyka" B<Jd,zimy, u apel tein "'8lył9f „ 
łej wiejskiej dziewczynce. hiedy tych jest tylko maia garstka, a nas, przyslaly uchwa.z9: dzieoł pO'Wiatu kali.f~go, l«łl ~ ,.,.._ 

Z całego serca dziękuj~ dokt< rovń Sta- robotników olbrzymia ~kszośćY Dlugo „My, ucznivw/.IJ i uczMot.iof _ ł17YC1l.Ot.O(m- ci robotnicze i ch?opskie wielu łnayclł ~, 
dsławskiemu z Głowna. który nie pyfat ·1..1„ k · - · p•~. TP K wt i --'-tL-
o Pieniądze, a ratował jak swoie dziecko. mysi<JMJ,m i 10 koiw.;u zroz·uniialam: to d°la- ~ swi~ ""'9 R D w ali&.iu, praqnie- m pvwia vw. ~kmy preykla4 ~ 
Wszyscy w S<Zptitalu byli dla m:aie di)brzy, tego, le nie ma w k~ robotniczej ;oo.- m.y ~ównie.:! uc.wić ~i~ jedno.ioi klasy ro- naśladowa6, tym berdziej, PV ~ 0 

Dzięku.ie Joasi. która napi:3a!a o m'l.ie do ności. botntczej. Po.atanatciamy przy3tąp0.ć w3zy- rz.eo:s ta.k wielką, jak ~ K~ 
Promyka i odwiedzllła w szpitalu. Ona ze Tern~ już jest inaczej _ 0~ partie ro- acy r~ d? wspólzawodnict1C0 w nauce,, lednofoi Robotni.czej, 
~wą. siostrzyczką chciały mnie nawet za- botnicze PPR i PPS idą r~ka w „,ą, ł dla- aby Jako thieoi robotnicze ł chlops1~ dać J!. Wf.fo~ 
l'ra6 do siebie. Obie miesz:kah sRme w GłO'wnie. u~ sl.e i g-os-podaru1a sobie sa- tego mamy Rząd Ludowy, a n-ie rz.qd boga-
m~. Chciały, abym nie jeźdZJiła na opatrun czy, dlatego nie chodzę już teraz gl<><Lna 
ki. bo się zmęczę, tylko żebym została w· spać, dzieci uczą się w szkole, a jak będą 
Głownie i one by sie mną. opiekowały, zdolne to i na uniwersytet pójdq. A co do-

Nie mam słów, by wvr<tzjć ma wdzięcz- piero będzie, ydy 15 grudnia przyjdz~ «.U­
noM kochanej rodzinie promykowej kowita jedność, gdy już nie tylko b'dq nl'V 
i wsz>rstkiln tym, których n.ie wymieniłam. ręka w rękę, ale PPR ł PPS utwo~ jed'lłq, 
a którzy pomogli mi., lub chcieli uUyć mi 
'V niesrezęśclu. zł.q.czoriq partię robotniczą T 

Zosłl\ Kor()Mkl\. Tak powiedzWZa mi prząd'lotJ Ramu.tO\OCJ. 
We.Uszew Dworski, 22 listopad.a 1948 r. 

Koohan9 Z08łetnro ! 
Ust 'I"w6j fJt)ra.wił „Promykowi• ty1.et 

radości, fle Tobie jeg"O wizyt.a w Walili!IZe­
wl.e, A więc akwiOOwaliśmy sio - niepraw­
da? O łAdn.e.1 wdmęcmlośct z Twej strony 
1('i me warto m6wió, Przoof.eł Promyk 
jest ga?.etkfł dzieci robotniez:va i chłoP­
skfoh, ~a.ze-tq. ~a'W'Ml4 PI"1'A'lll Polski\ 
l"Artl.O RobotnicrĄ. a Ptlrtti tej bli!!k.s jelri: 
lrn.Ma tro&ka ludD. ~cv i ~h dzieci, za.­
równo tych z miR..'Jta. jak i tycl!. z wio"0 k. 

Pill1Jj do Jla.8 ~ę&clej 1 o wszystkim. Jak 
słe i:z111<'f\7-? 07.v n~l"l\ dobre sie goi! .Joa-

&i.a i jej lll.otrzye2.ika bardzo mi sit podoba­
j~ zarówno z tego, oo 'fy mi o nich pi­
szesz, jak i z piierwsrego listu Joesi. B8.r­
dzom ciekaw, jak 0JI1e pirowadzą swoje go­
spodarstwo w Głownie. Czy maj" rodzi.­
ców'{ Ba.rdzo md sio podoba post~powanie 
doktora Stanisławskiego s Głowna i ~,., 
Twojego podziękowania dla nier,o dol~ 
i nasze „promykowe". Najserdeczniei '00-
.rdrawiam Ciei. a ta.lde TWycll rod:rJc6w, 
rodzeństwo, pani~ nauc:zyciel.ke Ol'llZ kole­
żanki i kol~ów. Czemu nikt z Twojei ~.ko 
ły nie pisuje do Promyka? I · 

:R.f'd„ l-'-•n'. 

Teatr w- w-yobraźni 
- :Bier.as, uwatasa, dwie kulki s na.mało-I -E - przerywa sztubak • blondy:a - do 

wa.nymi twarzami, nasuwa je na palce wska jasnych łanów z twoimi kotkami I ~eeleł 
zujące i dawaj, całe przedstawienie odgry- mówię, te to n.ie taden łagodniak, ta.ki jak 
wa.„ twój Jerzyk, tylko stragzny uparciuch. Nie 

- Dwie kulki na palcach 1 pn:edstawie- tylko szare-bure go nie uśpią, ale w ogóle 
nie.? E, idź do licha, napewno bujasz! najładniejsza piosenka.„ 

- Bujam"! ~ebym tak jutro dwóję z ma- - Widzisz? - trąca mnie łon.a - To na 
tematyki dostał! Słowo ci daję, !e to pewno nie Ramigani ani Nemo. Oni tylko 
Mlzystko fakt, Taki talent w palcach posi.a- dorosłych usypiają. ' 
da, że aż podziw bierze. Można po~edzieć Przytaknąłem, a tymczasem chłopaki z 
- ręką przemawia„. oseska na zwierzęta drapieżne przeszli 

- Rekll przemawia'!' No. to :fuż ruepraw - Prawdziwa draka - ciągnie blonda-
~ - .Jak to można ręką przemawiac? sek - ale to nic dziwnego. Tygrysom nie 

_ Bo ja. wiem. Ja nie potrafię a.ni ty a można dowierzać, to nie tresowane gęsi. 
on, psiakość, umie.„ ' Niedźwiedź, _a nawet lew to przy nich kasz-

SERGIUSZ OBRAZCOW Ro:zmow~ powy!szll prowadziło dwóch ka z mleczkiem. . 
młodych chłopców, siedzących w kinie „Baj . - Tak, tak - kiwa ~a.tnie drugi ucz 
ka", Se""• s1·ę J'eszcze nie zaczął, wi·,_ - m_ak -. , tygrys m. a drap_iezność, moma po- - Ach, co ~ śmieszna facetka! - kon-!' - Stój-no - powiadam - kol.ego! .88. -

.......,., ,..~ d k w I t t tynuował swoJe wywody Adaś - oczami dzo, uważasz, podobało mi sio to c-L .„ 
chcąc nie chcąc - przysłuchiwaliśmy się z dwie. zł1e~ . we . rw1. ogo _e o s ras_ zna_ m_or .,, ' ..,., = li w Ad a.z przewraca, rączki ma złożone w maldżyk i swym przyjacielem mówil„. o teatrze Ob-
żoną temu, o czym sztubaki rozprawiają. a· z os wa 1 pazerna. iesz, as, wi ia- śpiewa arię. Czysta komedia. razcowa ! 

Z ł ŻO b ł . k . lem go w zoo.„ 
w aszcza na y a zacie awiona. Ot'. t Ad-" t z k d. . - oz 0 - przerywa ...., - ygrys, - o~rą zawsze orne 1a_ - przyt~er- . A tak, faktycznle -11~mlP.chnl)l ~fę chło--

ki -1~u;h~j - powi~da - 0 czym te smy- to, bracie, krwawy wampir. No, a ten fra- dza zgodnie towarzysz Adasia - MóJ ta- . piec - o Obrar,cowie ror,m11wi:iliśmy. 
w ?iwie gawo~z~ · jer pogromca zapomniał o tym czy eo, tuś, jak w sobotę do domu wraca pod mu-j - N o, więc? - zapytałem - CÓż two-

- Nie .mi:m poJęc~a - odparłem - Za- dość, że za bardzo się zbliżył i został w try chą, to wyśpiewuje właśnie operę: „kwiat-
1 
im zdaniem, było najlepsze na p:.-zedstawfa-

peW'D;e o _Jakimś magiku, Ne~o albo innym miga przez dziką bestię skonsumowany. ki mówcie wy jej" albo „zdejm maskę, niu? 
Ranugamm. Ot, w cyrku byli„. _ N o, a co z tygrysem? Zastrzelili go'!' błaźnie" ,.„ A raz to wiesz, ha, ha, ha, jak Nie wiem, proszę pana - odp:i.rł Ada;, 

zwieszając g;owę - bo ja na przedi;tawie­
niu wcale nie byłem. 

- Nie - rzecze żona - to chyba nie to. - Nieważne - macha ręką Adaś-Musz był w lepszym humorze, to już na schodach 
A~ Nemo, a.ni R~g'.111i takich sztuk nie tarda po obiedzie. Przecież to pogromcy i zaczął: „skąd jesteś, powiedz mi, jam dra-
rob1ą. Owszem, wyJmuJą z ucha zapalone tak i tak już życia nie przywróci. gon z Al cala ... " 
papierosy, zamieniają par:isolkę w sześć - Masz rację - odpowiada kolega - ty - Głupstwa mówisz - ofuknął surowo 
chustek do nosa, łączą kołka metalowe w grysa możnaby z powrotem do Zoologiczne- przyjaciela Adaś - Co ma wspólnego twó~ 
jedną całość.„ ~o, za kratę. ojciec z moją śpiewaczką? 

- Psst! przerywam - czekajno, chwil- Mrugnąłem ~a żonę. - No, sam mówiłeś, że ona tego, niby, 
kę cierpliwości: posłuchajmy. Słuchamy, a - Więc jednak, moja droga - cyrk - arię„, 
tu blondynek, co o tych kulkach na palcu szepnąłem. - Tak, ale n.ie pod żadną „muchą" i „w 
lak ładnie zaczął, w dalszym ciągu opowia- - E, żeby cyrk - zamyśliła się żona - 'lepszym humorze" tylko, żłobie jeden, na 
da nadzwyczajne historyjki. toby tak spokojnie wypadku nie omawiali. j poważnie i w ogóle kl&sa. Przecież to ar-

- Więc mówię ci - prawi z ożywieniem Wyobrażasz sobie taką scenę: tygrys poże- tystka.„ 
- szczeniak wcale nie chce usnąć. Leży so- ra pogromcę? Czytalibyśmy o tym w pra.- Uśmiechnąłem się. 
bie r, otwartymi oczami i nic. On go koły- sie, a zresztą - w cyrkach naszych, o ile - Czego się śmiejesz? - spytała żona. 
~-ze, śpiewa mu różne tam takie lu-li, lu-li, mi wiadomo, żadnych drapieżników nie ma. - No, bo, zdaje się - odparłem - już 

- J akt o: nie byłeś? - zd7Jwiła się mo­
ja żona - a przecież tyle opowiadalefl? 

-Bo czytałem i slys?;ałem dużo o Obraz 
cowie i oglądałem fotografię w gazetarb. 
I tak się cieszyłem, że do Lodzi przyjt>chał, 
że z0baczę te wszy:;tkie cudowne laleczki, 
ale cóż, nic z tego„. 

- Dlaczego nic z tego! 
- A to pan n!e wie? - odrzekł chłopa.k. 

- Biletu dostać nie można, nie na moją 
kieszeń i w ogóle zamożniejsi dorośli 1;a 
bardzo się pchają ... 

la... - Zatem - uśmiecham się ironicznie - wiem, o co chodzi. 
- Najlepsze w takim wypadku - zau- gdzie, twoim zdaniem, takie zdarzenie mo- W tej chwili rozpoczęto wyświetlanie Ano, rzyżby rloprawdy nie mn~::i, bylo 

waża „fachowo" kolega blondynka - jest gło mieć miejsce? Może w teatrze? filmu. Chłopcy urwali rozmowę, a my z żo- nic zrobić, ahy dla licznych entuzjastów te-
a. a. a, kotki dwa., szare bure obydwa. Moja To moje przypuszczenie o tyle mogło ną zajęliśmy się treśc;ą obrazu, tym nie- atnt Obrazcowa nie był on tylko „teatrem 
matka zawsze w ten sposób braciszkll usy- być słuszne, iż chłopcy z kolei nrze„zucili mniej po skończonvm seansie chwyciłem: w wyobraźni" 
pia.. Jerzyk, unwi;:irfa.m ci„. sie „.na operę, 'Adasia. 

.E. Tam 
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Ut !;! ;t! Pr legeuci Dzielnk' ~ Sródmfeścil \ 
Jutro, dnia 1 grudnia, o godz. 17-tej odbędzi~ 
się odprawa prelegentów dzielnicy Sródmie­
ście i t::arządu Miejskiego. Na porządku clzien 
nym referat o projekcie Statutu Zjednoczo­
nej Parlii. Obecność obowiązkowa. 

U1•·"i:- . 811 dc11r" Prawa - Peperowc. l Ju­
tro. dnia 1 11n1d11ia b. r. o godz. Hl iłO onhe­
rl.zif' l'<ię w lokalu dz1<>lnicy SródmiP~ne, 
P1otrk-m••,;;ka 53, zcbrarue stl!denlów Wy­
d;;i;ilu Pra\w1 peperowcow. Obecuosc. 
wszystkich czlonkow obowiązkowa. 

Uwaga! Studenci Wydziałów Lekarskiego 1 
Stomatologicznego - Peperowcy! Dziś, dni& 
30 b. m. o godz. 19-tej odbcdzie się w loka1'.i 
I nmilctu Lódzkiego. ul. SJe'nktewicza 49a 
(l Jr p.) zf'hrrinie koła kkar~kiego. ObecnoEc. 
0h•Jwiązknwf!. 

D~lf.. fiuia. ~Il ~- lll., !!<Jhrda Eh; ze>lffft!llll kg.! 
FPF "' na ti;mtiąc '.l.h uLlada h pracy: 

I!-ilelui :i Górna. 
Godz. 13,30 - PZPB Nr 7 (Ei~enbraun) 

pr:za;dzalnia, zm. II-ga, PZPB Nr 17 (Stola­
row) - tkalnia, zm. II-ga; godz. 13-ta -
PZPB Nr 17 (Zajbert) - przędzalnia cienka 
zin. II-ga, PiPJG Nr B - przędzalnia, zm. 
J-sz;:i; g0d7.. 14-la - PZPDz. (Ak<'rman), Cew 
k;i Nr 2, zm. I-sza; godz. 15-ta - PZPW 
Nr 37 ; godz. 15,30 - PWR. 

Dz.icl11ica Górna Lewa. 
Godz. 11-ta - PKS; godz. 12-la - Pa1i­

stwowe Zaktady Dziewiarskie, kolo U; godz. 
Hi-ta - Weight; godz. 115,30 - Państwow'.I 
Fabryka Zegarów, Przedsiębiorstwo Termo­
Techniczne; godz. 16-ta - Zakłady Przemy­
słu Optycznego. 

Dzielnica Widzew. 

Str.1 

r ca po sko·-czechosłowacka 
ia . zie zi ie ochrony . zdr~ 

Ksiądz Plojhar czechosłowacki m;nister zd1ow1a ~ mówi o cel3ch swego pobytu w ·Polsce 
„Prop-..zvcie m-~je podu.a. rotmów 7: c.zynn. ka.mi pn!s1k::mi w WcQt;a.aW'if' - po•wtetl'1i.ał 

f 'c.r:h°"''lrywaold m'nf.ste.r Zdro·w1a ks. P10jh11Jr pr:z,oo· :.awnel.owi Pol~kej Agencj~ PrnsoweJ 
- pó]'dą w k:enm.ku stworze111k1 po•rozum1enia w spraw'e służby z<lroW'iia, ktore objęfoby 
w praylSltlości wszysilkJ~e k.raje demokra<:}i ludnwej 1 Zw1ąz•etk Radrzltec:k.i. 

Za.!ążk,J,em la.kiego po m1ZJUm'·e·Dfi,a byłyby -
_..,da10I:.e·1JJ ks. Ploinara - przygotowywane urno 
wy między Czećho5lowacją a Po•lii!,ą. Strona 
t1ZJOCho•ofowaclla wvsurti~ w toku rozmów w 
Wair~r 1wi!E' wnio<>kn w „.praw·e ui.cieśn„e1111.1a 
wsnMDrR('Y w d•wed.mn.'.P shiżhv 'lrirowi„. -

Pn~j.ektuje i>°ę wym'..al!lę lekarzy i studentów· 
medycyny między C'bu kra ja.mi, ws•pÓ J.ne 
~b',era"1.i€ maŁe•ri•alow f;Jehowrych , i;.t~·ndMyzd.cję 
••rpi•ta·l.nńcLwa i wrt>S7<i w •mir11nEl leków m1ę­
~y Polsl il a Cz€'\hrislo•wn ;il w tvch WV'J'i!cł· 
k~1'h, l<'·edv przemv.-,r f;i.rm~r,,,1tvM>nV ir~neno 

Roczny plan wvk no;ny 
Państwowa Chłodnia Składowa w Lo- KALISZ. (Od na zc"o kore pondenta 

dzi, w której odbywa stę magazynowanie fabryczneo·o), 
i za~u:atani.e takich ar~ylrnłów jak mię- z~ oga '"'cui rowni Zbier k dono i, 1;1> w 
S'.l iaJ::t drob ryby d?.1czvzna marn-ary· d . A"' · 1 1 -·· h ' · · : . ' · · · . " ' ·"' · mu t-» ~lm. ul oncz. a am11a11l" 1Hal'Z!lną, 
na, pemcylrna, I ran ilp. wykon0ła plan 1 • • • t ni :i • 'I rl -
roczny Już w rl;1iu 1 fi nażdz1ernika br. <rad'll.I~<' cza l"'l rwa a 0 • ! ro_ .llJll. 
O:ipowiad'ljąc lltl apel lokruarzy 'onna Przf'robu humitów zor.tała. prU:: 
P.Z.I .B. Nr 3 wyk nal zesp6ł pracowni· kroczona o 110 prorent., a plan produkCJl 
czy Chłodni na 1 listoi)ada plan roczny cukru o 12J procent. 
w 120 proc. Do dnia Kongresu ZJedno- * * • 
czeniowego odsetek ten będzie oczywi­
ście o w;ele wy~zy. Do naibardzicj za­
służonych pracowników Chłodni należy 
główny m;:i<'azynicr bezpartyjny oh. Stu­
dz~ński, którecio zap'lbiegliwo.ści Chłod­
nia w r1uiym stopniu zawdzięcza swe 
sukcesy. 

Paf1stwowa Fabr_ ·ka. Ifonlekcji O· rodek 
Nr 3 w Ifaliszu meldujp, o wykonaniu pła. 
nu rocznego w dniu 25 bm. 

Do dniit r onl?re Il 7\~loga. 7,0howi:p;ała 
się do w:vh'>nani:t ponn(l 11la.11 2;') ty"iif,'CY 
s7'fa1k odl.ieźv, a, d(} lrnńca. ri)Jm łącznie 60 
t.vsięey sztuk odziezy. 

2.300 mieszkań dla górników na Dolnym Sląsku 
Dolnośląskie Zjedhoczenie Przemysłu Wę- w doprowadzenie do stanu u*ywalności jak 

glowego prowadzi nadal werbunek do pracy największej ilości mieszkań, ńa co przezna­
cza się też bardzo znaczne fundusze. Wyniki 

w podlegających mu kopalniach węgla, przy tej akcji są poważne, w roku bieżącym wy-
kładając szczególną wagę do dalszej reemi- remontowano bowiem i oddano do użytku 
:::-racji g-ńrników -pol. kich zza. granicy. Jednak 2.300 mieszkań. Ponadto przy zakładach pra­
:i:c przybywającym z kraju czy z'granicy cy Zjednoczenia uruchomiono szereg przed­
pracownikom trzeba bezwzględnie dostarczyć szkoli i żłobków dla dzieci pracowników ko­

„ za•lJrtyja.::ru'JO<ny<:h' pań$tW wyrabi11 ep~f1ild 
n·'ll;pro.Cukowa.1ie w kiraJU ~ą3iedJn..m. Mmr·s.teir 
ks. Plojha.r pt.rywiązuJ& duią wagę do wpr~­
wad,ze.n1iu ·na wielką ska.Ię wymiamy .wczaiso~­
CtLÓW o•r'az cho•rych, którzv wymaqa,•ą lecz-e<111ta 
haiLneclog:czm,egó W7.!'.Jlęd.nie '.kl'1D1al~·ego. 
Wym'.runa t.l opierać srę będ;p!e na dośwt>CUdCTe· 
n•'ach rnku 1948, pn.y czym kurac1us-rom po-1· 
,-.k.'m ud0&tępn i · ę uzdrow;;olka czech~lm~ac­
lce z Ka.rlovymi Va.rami ~ Ma.r'ański'!UJ Lazo1a 
tllJl U·d ał!J.e, 1>0<l<:rta>11 adv CzP<:'hoolowacY WY· 
}eidiać- bęrlą do µo·l~~ch ką.p;elilS'k n..;nrnM· 
sk1ch. Reaisumuiąc swe wvwodv. k1'. Plojha.r 
oow'elłiiiał. że Pole.ka 1 C7echn.sł<Jwa.c ja zespa­
la s·we wv~.:·Iki w c~Ju mR-1<>Svma l:n.ego 'POP'M· 
wi·enf.ia 1>drowo•lir1Jości 57...;er„lkich m11is. pra.cu ią­
CV<'.h i 7.e1oe1wn'elllli>d s1.erokiemu• oqółowi oby· 
wa.leli n•aibardf'"ń-ej wvd3Jbnef 01pi€'1l:it leka1N1kdej 
i sa.n.'1a.rnAi. którd hv!aby wwiaii.em S•'l'CZ"Qólnej 
'ms.Jd n.aiSrtych k.rajów o dobro ctJ!owieka pr.a· 
cy. 

Ks. Plo 1b.!~ dodał. i Ct.~hosłaiv"l<:j·a o>nra· 
<-n".vu 1~ <'he-onr.e tHo,'€1k.t €1!Jo•becme.t ~tru~hy 
lekaHTLV, priv <:'ZVm 6•tudrowallle ~1 o~po·w-• .ed­
nle W'lX"JfrV poJ5>krle w t 'ID wiglę.drie. 

Zar.iytial!lV rpnerz: i>ri:.Pds·ta>wf,,..,; .. eih PAP, ery 
celem w'flV'tv są wyłąc:vnf.e mudf..a n.ad 5JO•M­

wam:i, tw'ąza>nvmi z jęqo res.o-rtem, '"- . Plo·ihM' 
odpow'ed2.1~ł. ie illlile•reoo.ia !IO równiei s.to,:;un­
k:i mędzy kośco.lem 11 -p.ańs·twem w Polsce. 

„Jestem sz.c:z,eqóln.e rad - 7..aJrnńaył ks. 
Pio ihar - że bedę m:-ał możn<iść n.a.wiązain11'1 
1.!><lh'stvch ko·nla1klów z>e spnłoozeństwem pol· 
skum, którego w~elu diiLelnydi 'JHZ•edisiaw'<;ielll. 
mhaJem 'Zła wsipółtowdJI'lv;g:zv ntledol! ipo<la..a.9 
S1Z>eśo:ole1>Ttilf"no pobvtu w obo~a.c.h kioaJJCamwa.­
cy)nyd1 Dachal\l i BucJumwaild." 

• • • 

Godz. 13.30 - PZPB Nr 16 - przędzalni3. 
i skręcalnia, zm. II-ga; godz. 14-ta - Firan­
ki i Koronki; ~odz. 15-ia - KBW; godz. 
16-\.a - Centrala Tekstylna, kola 2 I 12, Az­
be11t - ogólne zebranie kóI; godz. 16,15 ~ 
PMS, koło IV. mieszkań. Stąd też duży wysiłek wkłada się palń. 

1111-.u119l!li!lł1111-1111...,.11n-tt11-1111m.m111r-1111-.1111aR111111n11....,1111-1111.._n11 1111 

.Jaik s.'ę dowiiaduj.emy, w swej pod.róży po 
Po.Jsce k.s. Ploiha.r \ towa.rzvsa:ącv mu wyż.sil 
l'•rzędn-cy n;echoJ511owa.ck.iie.qo M·.n'tSte•r,..twa 
Zdrowi.a z Pełnomo>eru;lkiem na Słowa.cię p. Po­
l~ik>i.em na czele, 'lla1po,inaią 81.~ 7. oll'ga1n1;1L,aCj <\ 
i metodami pracy polsok1-ei slużhy -zdrowi>a. 
Gośc'•e aze<":hoslowaocv n<liw;ed"a Czes:tochowę,, 
Kr•?1ków, Oświęcim, Gdvmre 0<ra:z Gd.ańsik, a 
LaJkże ob"'Cllri będą n.a tnydni>awej nall'a<lrri•e o~ 
gól0no.oo!S1k:ei w s.pra•wie u.ul•rolW'iEik w Pok::Ly­
nne-Zditoju n.a Pomomtu Zaieho&m. · azd krajovvy chłopó"7 - literató"' W podróży delegacjli: C'bechosłowao'lcie.j 1Jo.. 
w~ć będ71ie milllli1S1ter Zdll'-cwl'i>a dir. Mi­
chejda 01ra~ wicemiini'Slteir dir. Kożi.1-s•1mrlik. 

W OOiu 27 listopad.a od'by! się w Wars'lla­
'ie walny rzjazd ..Ql4lzi.ału W1ej>ak.i~ Zw. 

7.atW. Literatów Polskich. 
W 1.jeźclzie tym udz'a,ł ""11ę!I: Ma;r<;:T,ałeik 

!'('jmu - Wła·dysław KowalslcL dele.,<Ja•t Za­
T7<idn Głównego ZZLP - Lewin, oraa. li<7.J11i 
p'~M?le chłopscy ~ człon.kowi-e · Odd11Ji.atu Wi•e.i 
Ak.'eqn. Głównym 'Lag~ii·eniiem obr<id była 
&prawa li1k•w'id.ocjJ Od<l!ZliaJu. 

CZJło.neik. Zainządu Ołówn~ ZZLP ob. Lt><Wiln 
MiwiP-r<ll2lił w swym refwa1C1ie, ż-e wydomelarnii.e 
l'"•ra.tów wie.jshl.ch &pośród inir:rych t orga1ui1ĄJ­
Wi'll>'C :cb w specjalnym oc\rl-za.aJe w tym CUI· 

~; , nrly o how ązki>c!m wszvst.ki.ch i-est iedno­
r:7P1!11' ' p•iy~pie„zo~ivm m~·srn ku socj;iliz­
mf.- ·i - n'" powi1nno b ć. dal.ei ulmvmywa·n~ 
Dla•IP<Jn to wskazain•e ir'l1. zilt•k.w dowaJD~e Od· 
dr1alu \V '~-i~k "{IO' t włąCZPlll'" l~ąo cilo•nk ów 
rl 0rld.zi0alów t ry~ri~lnych ZZLP. 

Referent. o.mówi~ nai;.t~pn;e sprRwy twńr~oś-
1':! . IJM„r~<"k'Pi, podnMiząc ko„11l eczmość uwzglę· 
rl!L'ain·<t w 11two,ra<'h 5'1'.No-k.'e>i problt>mdtvki 
wspólM:,e,srnośri pnEty'C'llilE"J, zbJiźe,nri.c1 aul111ów 
~e <rndn-1Al..,ka,mj "nri-teczrnv•m1 or~.z uwi<llędnl-e, 
1'.a W prai-y JilJO>ra<-1-'oj l~mńwi•mi•a 5,pnł~NH'· 
go. klńre prnlef!eT1•t okrelH in.ko wrai.L·wnśt Pi· 
~al"llA Oil te ws?:vst.k'ą sp Pa wy, 1<tóre są d1Ja s-po 
leozeń~t•wil ważne oral7. d-&i.ie hm wyrazu am.ty· 
&tyQ'llT!eqo. 

Tnnri mówcv równlież uzesad'llli•li konie<'7Jllość 
likw-:da<:iij Orld7'i<iłu. Mar5>z.ałek Seimu K"waJ 
sk.i - slwi~d7id m. i•n. że lukwidAcjci odctiz·ł!lu 
W1,ejsikic:g0 1~11kończy ol!ita1!0C'Z)n'..P n·~wlaśriwv 
po<::J.v;a! i"ln.;,ejący P<J•m'ędzv l·tPTa•lanii i lllntw• 
prarę rl<»l\ChCZi!WWytn c<-:.ło.11ckom od<lziodhi vne 1 
WPqo, 

Za·d6°n,i,-m 1i~ra,t6w, z.a;muiąqch s.<ą w!ltlą 
~1. orlkryo1-e i P"ła,1.ilJllr-e c.ail.ej rnawdy " ws1 
\V Zow·ązJku z tvm należv uwzaledn·f podz.1.al 
le.la"'..OWV i walkę lkl1!JS(l'\Vą. IOCT<ł<'ą s'e Od WSi 
orarz mzy,lączyć stę do lej wa.lki w i..nleres>i€ 
chło.pów biednych. · 

Jak wvn•k.a ?>e spra.wozd'!~uia ZHiządu - od 
thi;ił wieiski wvdaJ dotvrhcza<S 10 tomów po· 
H\1, w I vm k •lka dph·utów i jeden „Alman<1ci1 
l lllr<i<"ki", a w n.ajbllżs;zym czdJSlle wyda da.lszf' 
4 l<Jmv pbez ji. • 

~"' raz p 1Prwqy w Poh<ce iorqa.llJizowal od 
rh:·oł Wiejski PMadrr~ctwo hteratk<e. Korzysta 
z n•·eąo ~4 l o-sób. -

\Vnfoee.k n ro.zw'ąza.n.:e o-dd.zlalu - c-zlonko· 
wi-e uchwo'!li ierfn'lmvśl•n"P.. 

Agendy wyd wn.'cze i po.pa.d,n\ę lilerac-ką od 
dzii.aJ11 wi<P,'""k.enn pmE'muie z l"Z.ąd Glówny 
72"LP, -;1Jidą lam one le,J'6'Le Wilrun!vi ro.zw.o· 
t11 . 
··•111111111111111111111111111111111111111111111111111111111u111111111111u11111111111111 

DELEGACJA 
JNTELEI< TUALJSTOW WĘGIBit KICH 

rRZYBYV A DO POLSKJ 
J;:ih dnnosi prasa wegierska, w związku ~ 

zhl1ża.1ącym się ,,Tyg<Jdniem Przyta.żnl We­
giersko-Pol:-:kiej". w Polsce. w naibli~1.ym 
czasie wyjedzie do Warszawy grupci lnte!Pk-
1.ualistów wegiersl<ich, w tej liczbie przc-
odniczący Towarzystwa Przyjaźni Węgier­

\·o-Polskle.i Erne.. nro!. Uniwersvtetu Ł11-
kacz. i il ni. 

plaoocm mi.~ ro:'ZIW"Oju goepodairor.ego ~. 
Rezolucja wiita Tbłi'i:a,j-ąeie się. !ljedn.ocz.e,-:i.ie 

ld~y robotruiczej w jediną pa.rtię ora:z UhpO· 
wioor1:>'<i1ne zjoclt1J0Cz.e>n.;€ &lro•n•nktw ludowych, 
&twierdza jąc, że przyśpieszy tQ procee postę­
pu na drod.z.e do realLz.a.cj.i ideałów socjali=iu 

Pobyit delegacjli w Polsce potrwa oko.to 10 
'1·n~. „ 

Kronika kulłur aln 1 

W u.chwafol!lej IN!rLO>lucj>t zebrami! stiwierd.i.ńJl, 
ie o<ld:zi>&ł wiej&kń w .czasie w~..4stnian:a 
&pem:ł pożvteczm.ą roJę w życiu kulturalnym 
Pol~~. a n.a.s>tępniie na.pelo•wa.li do wszystkich 
p;isM.zy <J poświ~e!Tl.i•e jak najw:ększei uwagi 
a:ktuaJ,nyrn. i>prawnm t:"oHvC'Z;IJ.o - społecr.nyro 
na w~: w~k<' k·le.•~wl'i (lor~~ nE>r.;n.oktvwnm i w Po15'C'P.. I W Państwowym Ośrodku MuzeaLnym w 
---------------------·------------------- Łańcucie otwarta została objazdowa wy~ta. 

d t • b bł 't 1 
• wa Muzeum Narodowego w Warszawie, obej Jeziora mazurskie os arCZOJQ ry w o I OSCI mująca cykl obra2lÓW Matejki pt, „DziejP. 

• cyw'lizacj] w Polsce". Cykl !"kh1da «ie z 12 
Dobre wyniki jesiennych połowów 

Lin.nil jezinr11. mnzurskiA dostarrzah du- noj, co w ko~ekwencji wpłynie iJniJatnio na 
żyrh ilośri ryh r6żncgo gRtunku, które wpyla caloś<i go~porl>trki ryb1wj na tym terenie i polep· 
Fię ilo tnini<t. w t•alr.i Pol~l'f'. J::bpln~ta~ją je- SZl'ni'l h.'·tu ryJ,aka. 
zior za.in1uh Rię ryhaey zrze~ze.ni w spóldziel- Mimo rPorga1tizar·ji, jakiA przerbonzi ryha 
11ia1·h rirar~-, 1.iga Mo1·~ka i ryb~u·v, przepro· ctwo 111arnr,kiP, i mi111n fatalr:>eh warunków at. 
wadzająf.y polowy 11:i ~da~n,v rac·bant1]{. \Vi\k- a1osferycznych, połowy na jezioraęb ~ą. ~tale 
n~ rzęść j<'7for lnArnr~ki<-h llk•ploatowana. je~L przepro...-aclzane i w nlii~gł.'•111 n\if's1ąc·11 rvhacy 
przez ryhacl>io R]:lńłdr.iclnie prac.v, kt6re rozwi· złowili pooatl 100 ton ryb rńżn('i;:o gatunkn, w 
,ia.i~ i<ir pr1111,·1'lni" l. \q.Sre 1'ypn~Pżone ~ą w do- t.vm }.) ton 8anclarzi:t i 20 ton Rz.-zupaka. Z 'l"<':f­
st:~tecz.11~. ilo~f ~prz~tn r,·1.n1·kiegcl, miPnionl'j ilnśt·i 40 tnn rTi> w.v~łano do mia~I 

Dnf,yl'h<·zn•ow.v o,\hinvr• r_,.h z .iet.ior mai:mr- w T'ol~"" c<'ntrnln<'j. :~o tnn Rlrnn-.1mowah l11rl-
~1 il'h 1\f11z11rska i:;p1ilihirlnia Hvl1Rrka prze· noi<f>, wnj. ol~zlyń Rldri;:ci, Zll~ TP:<zlę przrwędw· 
1'n1Rki1"- ~i" n•t•t nio w OnrhiRI {'entrRli Jh·h· 1 nn i rn~f'tworznno na l<nnRPrw.r trwalci. 

p1ócien, przedstawia :ących rozwó.i naszej 
kultury na przestrzeni wieków, Wy~tawa cle 
szy się wielką frekwencją zwiedzających, 

* * OKZZ u.rz,ą.cl7Ji'I w In()Wroda w:iu wY'51tawę 
p.!1a.c ai~ly<S.tyCTJnydr i modeli tecl:!ntczmyc.h, wy. 
kc"lli.:tillyich przerz 110bo~lll;ików. Wvstawa mc-eśC'ić 
s.ię będiz,'e w &aJ.ad1 Te·a>tru Mi>ejskieiJ':l. Spo­
ś-ród zgromadiron ych 200 pra.c plą>&t:V.Cmv<:h, 
ob.rMów, rzeźb i moideli technk-?1'1vdt. wvró· 
?n„,4ią -fl·'o o·tJr.i'"V oęrlH\i rnhritn ,kfiw z n1krn· 
wni w M<itwarh. J·auikowie i K:ru.;zwicy oraz 
rryg.=ind.·n-e prace fobra.nr). W\• ko.n'tine 'tP ~Io· 
mv n<rm„,o: pracnwn,111\<i r1kl7rl<iw ,Sn,)\ł~v", 

\ Włókniarze doceniają ten sukces:· 
F- bić zgrzeblarski wykona a plan' 

Dyrekcja i Bada Zakla:lowa f'at'lstwowc1 
Fabryki Obić Zzrzeb!arsk1<'h w Bielsku, .iedy 

· ne,i tego t,vpu (a bryki w Pol ·ce. zam<"klowały 
o wylrnna11it1 pl;i11u rocz.nrgo w dniu 25 listo 
pada. 

N e trzeba być wlókniarzern, wystarcz.y by< 
łodiianlinem, ażeby "cen:ć .iak doniosłe zna 
C?enie ma ten fakt dl<.. pracy przemysłu włó 
kien.niczego i dla dziesiątków ty6ięcy łódz-

klrh włókniarzy, 
Jak wiadomo, były obicia zgrzeblar1<ki{' 

przed wojną artykulPm czf:;'~cfowo importowo 
n.vm 7. ztti;:raracv. Tylko część pot.rzebnycb 
obić produkowaliśmy w kra.iu W dodatku 
surowc.::i niezbędn"g•J do wyrobu lych obić -
igieł zgrzeblnych - nie wyrahialiśmy w kre 
ju i musieliśmy je !'prowadzać ze Szwecj. 
i W. Brytanii. 

" 
sau przy oto wuje · „Porwanie Sab;nek" 

Teritr .. Os;1" przPprow;idza się do sali ,.Sy­
reny" przy ul. Traugutta 1. 

W nowej siedzibie, „Osa" otwiera sezon te­
atralny komedią muzyczną R. Szentana p. t 
.• Porwanie Sabinek", która przez szereg mie­
sięcy stanowiłr.i największy sukces Wa„na­
wy, grana w Teatrze Nowym, Tuwima. ,u„a 
arcyzabawna komedvjka, przedstawiająca w 
krzywym zwierciadle małomiasteczkowe ży­
cie b. Galicji w 1900 roku. została zaprawia-

.na sm::icznvm i pikantnym sosem tuwimow­
skich powiedzonek, kal;imbur6w i uroczych 
kupletO\vych tekstów. W sumie dwie i pói 

godziny beztroskiego spędzenia czasu, nieza­
wodnego humoru i niefrasobliwego śmiechu 
Reżyseria „Sabinek" w .,Osie" spoczywa "" 

wytrawnych rękach ljieleny Gruszeckie.i. W 
roli dyrektora wedrownego tealru Leonarda 
Strzygi-Strzyckiego wystąpi znakomity arty­
sta Józef Węgrzyn, olśniewający różnorodno­
ścią aktorskie.e:o kunsztu. W.vsnka klasa gr~ 
Józefa Węgrz,·na stanowić będzie niewątpll­
wif' atrakcję Łodzi. 

Pre-miera „Porwania Sabinek" w sobotę, 4 
e:rudnia b. r. 

=---------..... --.......... --~~----------........ ---.................................................................................. ~. 
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Dziś opiera się biel.ski'\ fabryka obić na kra 
iowej bame surówcoweJ !. w coraz wy„~wm 
stopn u zasp0kaja potrzeby przemysłu wló­
kie-nniczego. 

A po\rzeby i.a niemaie. W ciągu wi€l'U l:it 
nkupac,ii nie otnyma1 pLl~ki przemysł wló· 
kienniczy ani jedntgc met.a obić Zgn:eblar­
s~ich. W pierwszych 16 tacn po wyzwoleniu 
n!e wystarczała nasze. produkcia nawet na po 
kr:vcie potrzeb biez:;icych przemysłu, nie rnó 
wiąc .iuż o l"kwirlac_ji niedoboru powstałego 
w latach wojny W dodatku z uwagi na zwięk 
S7 one zapotrzebowariie na obicia w całej Eu· 
ropie nie można był) równi ei l'.czvć na 
~PML • 

Wobec 1.e!'.lo poi..tawiono przed za!ogą biel· 
sklej fabryk; zadanie z.:nrcznego zwiększenia 
produkcji. 

I oto plan n.a ro>lt 194-8, zda.wa.Io by się w.·­
~rubowa~y do ,oslatecznyclt grani~. ptzewldu 
.Jący zwiększenie produkcji o 50 proc. w po­
równa.niu z mak,ymaJ•\ą pvzedwo.ienną zflof-
11~ścią wytwór~z" zoslal wykonany w ci gu 
niespełna. 11 m1estęcy, 

_Do końc" „ok,, dost.at czy załoga fobryk.! w 
B1e}sku drida+kJ'"P l'lieplanowane ctde»iątki 
tys:ę~v metrów obić, l"rżYczyniając sff; w tPn 
sp~sob dn. dalszego z.nmiejsz.enia postojów, do 
zwiekszen'" wrobków r"lbotiiiczych l do nod 
niesienia jakości ~:rzędzy (a co za tym idzie 
i tkaninl. 

Za to na.leży gie r<'>hnf.rukom fabryki obić 
~li(rzeblarr.k:ch &erde<'zr,e podziękowanie od 
300 t:vsięcy arm!.i "'l<'-kniarzy i od wielomiJJ.o 
nowei rzeszy konsumentów. 



TEATRI' 
Pdstwowy Teatr Wojska Pol.slder;o 

ł :al. Jaracza 27 
Dzij o godzinie 19,15 pnedsta... 

Wienie 'POPUlarne.i komedii czeskiej Jana 
Dtdy pt. „Igraszki s dilabłem", Ciekawa 
~ pidme melodie i tańce ~ sztu­
k~ w retyl!lerii Leona Schillera widowi­
skiem pełnym uroku i optymistycznej wia 
ry w człowieka. Zespół tworzą 
~jewska., ~yczk:owska, Bartosiewicz, Puch 
mews.ka, Skwa.mka, Borowski, Biernacki, 
Boimws.ki, DejunoW}ez, Grabowski, Kło­
siń!rld. Km.łows.ki, Lubelski, Łapiński, La­
dyński, Maciejewski, Ordon, Staszewski. 
W~echowski, Wo.fuiak i słuchacze 
P. . • Opracowanie muzyozne Tomasza 
Ki~tera i Władvsła.wa. Raczkowskie­
go. de1tmacje i lrosti.umy projęktu Otto 
Axera. ~Ce w układzie Jadwigi Hrynie­
widdej, 

Państwowy Teatr Powszech1ty 
al. ll·go Listopada 21 - tel, 150-36 

W dlllilach 28, 29, 30.11. :I: 1 12. w:v-stępy Mo­
sldewskiegÓ Teatru Kukiełek M. OBRAZCO· 
WA, Passe partout niewame. 

Od &rla 2.12. bT. w.znowienrie sztuki I. Eren 
bu.rga „Lew na plaeu". 

TEATR •• SYREN A" Trau~tta 1 
Dziś o godz. 19.30 „ PANI PREZESOWA" 

Teatr „OSA" Traugutta 1 
(w sali „Syreny") 

Z powodu prób generalnych przed.stawie 
nie zawieszone. W sobotę 4 grudnia br. 
otwariłe sezonu 1948-49 komedią. muzycz­
n'J pt, ,.Porwanie Sabinek" z J. Węgrzy­
neiii i H Grnszecką na czele nowego ze­
społu. 

Teatr ,,l\IELODRAM'' 
ul. Traugutta 18 (gmach OKZZ) 

Dziś o godzinie 19.15 „G<>dy weselne" -
widowisko ludowe w układzie i reżyserii 
Leona Schillera. Pełne uroku wirlowisko 
cpie-ra się na motywach obrzędowych, teks­
tach mówionych, śoiewach i tańcach zwią­
zanych z Iudowvm obrzęrlem sobótki, we­
sela i dożvnek. Kompozycja muzy'czna Wła 
dysława Raczkowslde"'o i K<>„imierza Si­
korskieg'O, tańce Barbarv Fijewskie:i. ko­
stiumy i dekoracje Stanisława Cegielskie­
go. 

Teatr Kameralny Domu tołnierza 
· ul. Daszyńskiego 34 

Dziś i codziennie o godzinie 19.15 &tuka 
T. Rattiga.na „Kadet Winslow". Udział bio 

/ , Nr. 328 

Niecodzienni sportowcy 
wystąpią dzis·iaj w sali Polskiej YMCA z mistrzem otmpiiskim Pataki na czele 

Wczoraj o godzinie tego, że niestety większość ze szkół wyniosła I we wszystkich. dziedzinach. aportu, niż dotych· 
21-ej przybyły do Lo- o niej nie najlepsze wspomnienia, mają.c złych. czas. 
dzi dwie państwowe i nie fachowych często wiktadowców, którzy Gimnastyków węgierskich Lódź nie oezeki· 
ekipy ńiecodziennycb. nie potrafili wzbudzić e~tuzjazmu wśród mło· wała. z taką. niecierpliwością., ,iakby oczekiwała. 
sportowców. Nie są. to dy~h s"WJ'.'ch . wychowank.ow do pr~wadzonych na przykład przyjazdu„. pięściarzy, lecz; właś­
ani bokserzy, ani pil:· ćwi_cze~ ~ me dawano im w .form1~ pakazów nie wizyta gimnastyków może nam przynieś6 
karze - lecz; gimna- wyzszeJ I~ klasy w wykon&n1u DUStrzów :W więcej korzyści, gdyź może wydatnie 
stycy, o których do· tej ?zedzime. . . . zwiększyć kadry tych, którzy juź zrozumieli, 
tychczas tak mało pi· Gun~astyka. me Jest. ~1es.tety 11 nas tra~to· że przed tym, aby się stać dobrym pilkaTzem, 
salo się i tak mało wana. Jeszcze tak powazme Jak traktowaną. Jest czy pięściarzem trzeba stać się dobrym gimna.-
w ogóle poświęcało np. w Zwią.zku Radzieckim, Finlandii, czy stykiem. ' 
uwagi z tej racji, Szw~jcarii, .gdzie poziom 11port~ jest przec~eż Gimnastycy węgierscy reprezentują najwyi· 
iie ta gałą.z sportu, jak o wiele wyzszy od naszego. G=nastyka. więc kl E · N' 1. ·adzi"e londy' 

· · śl' · · szą asę w urop1e. a o imp1 11· 

dotychczas, była u nas przyrzą,dowa, .bo o te.J ~eraz my ir:y, powinna. I skiej Węgrzy zdobyli brą.zowy medal, ustępują.e 
traktowana po prostu u nas stać się zasadmczym elemyntem wycho· ł t F" 1 d" b s ·car1·1

• w gro-
. · k · k ł · · · d z o y in an n, a sre rny zwaJ . 

Jak<> nie sport. O gim- wama fizycznego, ta J& sta a inę JUZ awno . . h _ 6 • ezes Łódzkiego Okręgo· 
Jlastyce ·eszc e d ·s·aJ' w i'nnycb. państwach. me ic , m wi .nam pr , 

· J z zi 1 . . . . k , . wego Zw1ą.zku Gimnastycznego, dyr. Dołowy -
„ wielu sportowców wy- O tym, Jakie odmeśhby§my z tego orzy~c1, . . t li . · ki Pataki i szereg 

Ga.ca. raża 11ię z mniej~zą nie potrzebujemy chyba pisać. Z boisk naszych ~Jrzymy mis rza 0 mpiJS e~o kl . . 
Mistrz Polski czy większą. dozą. lek- czy ringów zniknęłyby cherlawe sylwetki i o m~y~h ~oskonałych .zawodmków, 0 ·asie me 
w gimnastyce cewaźenia., a t() dla wiele szybciej poprawiliby§my IWOje wyniki og ą. aneJ 11 ~as. . . d L d i 

11 
------------------------------------- Z Węgrami, których przyJedz1e o o z , 
Przed "onąre§e.n Zjednoczeniof.lllJ.U 

Kolarze ,,Partyzanta'' 
wnoszą swój wkład, usypując wiraż pod tor kolarski w Warszawie 

Cała Lódź żyje dzisiaj pod znakiem .zbliża· pania okopów podczas okupacji. 
ją.cego się Kongresu Zjednoczeniowego. Przy- - Wracamy z Warszawy, gdzieśmy praco· 
spieszonym tętnem pulsuje życie miasta.. Przy wali nad budową. toru kolarskiego - mówi 
maszynach., warsztatach, robotnik wytęża siły, nam uśmiechnięty por. Roloff. W ten sposób 
aby w terminie ukończyć swe zobowią.zania my, kolarze „Partyzanta' ', postanowiliśmy 
przedkongresowe, inni cho~ w inny sposób uczcić .zbliżają.cy się dzieli Kongresu Zjedno· 
chcą. uczcić ten dzień. Wśród nich nie zabrakło czenia partii klasy robotniczej. 
naszych sportowców. Przy sypaniu gruzu na wiraże spotkała się 

W niedzielę późnym wieczorem wrócili .z War w niedzielę cała brać kolarska. Pracowali łopa· 
szawy nasi kolarze, cb.ociaż to już dawno po se- tami obok siebie: Kapiak, Siemiński, Napiera.­
zonie i o wyścigach. już zapomnieliśmy. Wśród ła, Pietraszewski, Czyż, Sałyga, Wojcieszek i in­
sporej gromadki wysiadają.cych z pocią.gu do- ni. Przewodniczył wszystkim tak jak na. szosie 
strzegamy: L. Pietraszewskiego, Czyża, Woj- Napierała., a.le moi chłopcy mu nie ustępowali -
cieszka., Sałygę, Rogowskiego i kierownika. sek- mówi por. Roloff. 
cji kolarskiej K. S. „Partyzant'' por. Roloffa. Praca trwała 5 godzin & efektem jej jest pod-
Wyglą.dają. wszyscy tak, jakby wracali z. •• ko- sypany pierwszy wiraż. 

przyjedzie również i nasza reprezentacja, któ· 
ra rozegrała. międzypaństwowy mecz z gośćmi 
w Warszawie, przegrywają.c go 324,30 : 342,70. 
Nie byłoby sensu powtarzać jeszcze raz te;::o 
spotkania w Lodzi, toteź u nas odbędzie się je­
dynie pokaz do jakiej sprawności fizy~zn~j 
może dojś6 każdy przez racjonalne uprawianie 
ćwiczeń przyrządowych. 

_..:.. Pokazowi gimnastzków węgierski.eh i 11a­
szych powinni przyjrzeć się wszyscy nasi spor­
towcy i zrozumieć wreszcie, że ani poręcze, ani 
drą.żek nie zaszkodzil:yby z pewno§cią żadnem1;1 
z nich, jak często to jeszcze się słyszy, bo czyz 
tacy Węf!!CZY byliby takimi powted2'jllły pięścia· 
rzami, czy piłkarzami, gdyby u nich do gimna­
styki było takie podejście, jak wśród ~aszych 
chłopcówf Z pewnością. nie - kończ~ Je~n 11 

najlepszych naszych instruktorów i milośników. 
tej pięknej gałęzi sportu, dyr. Dołowy. 

Na zako1fozenie przypominamy, że ""Y!!tęp 
gimnastyków węgierskich odbędzie się dzisiaj 
w sali Polskiej YMCA o godzinie 19·ej. 

~:j~~~J1~~~~~~:~~~;:~~i~~~~ Losowan1·e rozgrywek ligi· p1·aściarskie1· 
ssobudzka.AndrE~J Łapicki, Adam Mikoła- , 'f 
jewski i Konsta.ritv Pągowski. Reżysei1ia Z I • p f • J b ZZK (I J ) 
Erwina Axera. Dekoracje i kostiumy Wła- ryw Wa CZY po raz pierwszy Z a awag1em U DOWrOC aW 
dysława Daszewskiego. Kasa czyn.na od 111 . · ·· 
do 13 i od 15 Tel 123-02 W l!lluedrLi.eJę odbyibo l!lliJę w W~ lOISO- o:r:yć będą systemem pu.ahaJrowy.m o ltyttuł dniu- (Wiroełaiw) - .Z}ed!oo~ (B~). , 

• • • wamJie rozigrywieik o waj.ściie diO lJigii bdklsier- ~o IllliMmrJa Pollislkii 111a roik. 1949. 9 stycwila.: ,GediamJiia' (Gdiaińl;lk) - ,Od:ra 
Teatr Komedii Muzyczne.i ,,LUTNIA" 61kJi1e1j. iDo ipo6lllCll.le!Qólmyiah girup WICOOdlz~ nasl.fWUJ.1\- {S=edil!l); ;zryw· (Łódź) - Wlicemishnt SI~a1 

Piotrkowska 243 W rorT;gryiwkaic:h IJJC'lle1S11truicnyć będl!\ 'WlSeylSit- ce ilclu.by: ,Radomilalk' - ,Gria.aovtiia.'; milSitITZ Rrzie5wiwa -
Dziś i codziennie o godz. 19.15 „Piękna lkrlie olkiręgi 17la. Wj'ljąrtlk.ilem bi.aillostooklreigo.. od- I g>J.11.llpa.: ,W<&rta' (Poa:m&\), ,Gedlamfla' (~). ,Gw<lIDdia' (Wairs'llawa); ,Luiblfunliiamlk:Ja' -- IKS 

Helena" opera komie.zna w 3 aktach J. SZ1tyfu;lkiie.go d CLęsi1Joo1wwskrliego. ,Odina' (Srooz.ecilll). (Wroclaiw). 
Offenbacha. Biletv wcześniei do nabycia w D>ru:ż:yiny 2J00tail:y ipoidrzńJe.lonie :Ilia & gll'1Up. Mi- II grupa: ,Gwarrdllia.', (Gdla.ńslk) ZZK ('Porzmiań). 16 styiczmliJa: ,Gedamfia' (GcDańslk) - ,Warta' 
Związku Artystów Plastyków, ul. Piotr- .srtirrroiwiie po51loz,egóJJnyich gmrup Uwiomyć będą III girupa.: Zryw' (Łódź), wroeanlirsitim S!ąslkia. (PorzJ!lia.ń); ZZK (Pozm:a.ń) - ,GwaJl'd.ia' ,Gdla.ńslk)l 
kawska 102. a od godziny 17 w kasie tea- I Ll.gę. Kluby, klt.óre ?Jaijuną tirugiie miiej!SICle w 1,wycięsoa ebmilruacjli ;Pa!.a!Wlaq' (Wirocbaiw) - ,Zryrw' (Łódź) - ,Paifaiwag' lub ZZK (Lnoiwroc­
tru. w 11iedzielę kasa teatru czynna od go- P~ególlllyic.h .g1111paich., w~aryć będą w II ZZK (LnoiwroclaiwJ. ław); ,Raioom;i,aJk' - milstlr.L Sląsika; ~ R:zJe.. 
dziny 11. . L'iidrzle. M 119LiTmW'lie polSIDCl'llegoliruyclt glPllJ> !Wlalł- IV g1I1Uipa.: ,Ra.diomiila.k', ,Craoov1iia', milsltuTL Sląs &7lOIWla. - ,Włó~iamz· (Łódź); ,Lub11lllliJamb.' -

KINA 
:ADRIA - ,,Kurhan Małachowski" 

godz. 16, 18, 20, w niedz. 14 
film dozwolony dla młodzieży 

BALTYK - „Dzieci ulicy" 
~odz. 17. 19, 21. w niedz. 15 
film dozwolonv dla młodzieży. 

BAJKA - ,Podrzutek" . 

ZNIWA W GRUDNIU 

- Chyba na drugiej półkuli' 
- Nie, u nas w okresie 6-20 grud-

nia, bo w tym czasie odbędą się cią­
gnienia IV-ej klasy 54-ej Loterii, któ­
re będą prawdziwymi żniwami dla gra­
czy, przynosząc im $8.000 wygranych 
na sumę 170 milionów z?. 

kia. ,z jedn.OC11Jem.i' (B yidgo!SIZCrl). 
V gimpa: ,Gwairdiia.' (WalI'SllaIW1a), ,W~óikinJiiaJrz' 23 styiozm.•..a: ,W<l!I'La' (Porzmań) - ,O.dlrla' 

(Łódź), misihnt R.ZlelSIZXl!Wla.. (S1lO'reC!iln); ,Pa.fa'Wli!Jg' lrub ZZK (I11ICJIWll'Odlai) 
VI ~pa: ,Zjedm>icrz.iem,i' (Bydglos7lcrL), ,Lublii- - 'W1iioeanllislt Sląislloo.; misbro: Sląs.kia. - ,Orei-

ńnamlkJa., IKS (Wrocla.rw). cov.iJa.'; ,Wł&ru:am' (Łódź) - ,GWlilJild1iia.' (Wair· 
Temmń111y :po&ZJC!Zególlll)'!Oh spotlklllń ;piillJOOI~ s.zawa); zjednocr.eni" (Bydgoszcz}-IKS (Wro 

wiład.ą &ię na1Stępująoo- (go~arrme illlćł. pier- obaiw). " 

WS'Z'}'1l11 m<Uetjoou) • , • . • 8 l uiteg:o: , Odnia' (S'ZICflledim) -A- , GedlamJ.a' 
12 .girndiniila.: - •V:a1rma (Poolllan) - ,Gedam111a (Gd!ań.sik); wliicemitS1:rn: Śląislkia _ ,Zryw' (Łódź); 

(Gdian~k); .•P'.ifawa~ lub ZZK (ID.O!Wrodaiw) -: ,OralOOvńla.' _ ,RadomiraJc' 1 ,Gwairdda' (Wa.ir6iZ1ar 
·~ . (Ło.dź); ~sbrrL SiąSlka - .~aoo11I1J;.1alk..! wia) - milSltirrz R.7JeJS!ZJO'W'<l; IKS (Wrodaiw) -
,WłO'kn.iiamz - m1sbr.~ .R:zie~a; ,ZJediruoazrena ,Lublimr'1'mlk•3'. 

godz. 18, 20. w niedz. 16 I 
film dozwolony dla młodzieży 

i za ar Nr 40" 
Glóume wygrane: 4 po milionie i jed­

na 2-milionowa. Dalsze: 18 po 50.000, 
20 po 300.000, 22 po 200.000, 110 po 
100 .ooo itd. 

GDYNIA - „Program aktualności kraj. 'I 
!"Od~. 

0

l1, 12. 1::1. 111. l7. 18. 19. 20. 21. j 
HEL ( dla młodzieży} - ,,Piętnastoletni '1 

kapitan" ------------------......; 

(By.dgo=! - ,Lub.billlliiam.ka: •••••••••••••••••••••••••••••• 19 grnd!nma.: ,OdJra' (S1J0Z0011I1) - ,Wałl'lia' (Po-
7JJ1Jań); ,Gwarrdt:ia.' (Gdańsk) - ZZK (Po7Jfllań); 
wioe!lli'Stra Sląslk:-a - ,Pafa•wag' lub ZZK (Ino­
wroclaw); .Cre.oov.iia' - m~trz Siąsik•a; ,Gwair­
dua' (Wa1J1S:Z1<1owa) - ,WłómialTIZ' (Łódź); IKS 

Pływacy łódzcy 
majq nowy zarzqd 

godz. 16, 18. 20, w niedz. 14 
MUZA - „Zakazane Pl"'""nki" 

godz. 18, 20 w nledz. 16 
film rlozwolon" dl~ ml"~"ieży 

POLONIA - „Pieśń taigi" 
godz. 16. 18.30. 21, w niedz. 13.30 
film dozwolony dla młodzieży 

PRZEDWIOSNIE - „Cygańska miłość" 
godz, 17.30. 20, w niedz. 15 
film niedozwolony dla młodzieży 

ROBOTNIK - .. Znak Zorro" 
godz. 16.30. 18.30. 20.30. w niedz. 14.30 
film dozwolony dla młodzieży, 

REKORD -„Przeczucie" 
godz. 18.30, 20.30. w niedz. 16.30 
film dozw"lonv dla młoor"'~Y. 

ROMA - ,N0e w Casabl'1nce" 
g'Odz. 18 20, w niedz. 16 
film dozwolonv dla młodzieżv 

STYLOWY - „Czerwony krawat" 
godz. 16.30. 18.30. 20.30. w niedz. 14.30. 
film dozwolony dla młodzieży 

SWIT - „Pani Miniver" 
j?'odz. 17.30, 20. w niedz. 15 
film. niedozwolony dla młodzieży 

TE:CZA - ,.Dzwonnik z Notre Dame" 
f2"0dz. 16. 18.30, 21, w niedz. 13.30 
film niedozwolony dla młodzieży 

TATRY - „Gilda" 
godz. 16. 18.30. 21,. w niedz. 13.30 
film niedozwolony dla młodzieży 

Tarnovia, Garbarnia, Rymer i Widzew 
spadają do drugie; ligi 

Ostatnia niedziela spotkań piłkarskich. o mi- spotkanie, które rozstr2lYgnie o tytule mistrzow­
~trzostwo Ligi nie przyniosła odpowiedzi, która skim. 
drużyna zdobęnzie zaszczvtny tytuł miRtrza Pol· Los „ Widzewa" i „Rymera", których spa· 
~ki na rok 1948. Obie pretendujące do tytułu dek przesą.dzony został już dawniej, podzieliły 
drnżY1!:V krakow~kie „Wisła" i ,,Craeovia" wy- krakow~ka ,,Garbarnia" i ,,'rarnovia". Spadek 
grały ostatnie swoje me<' ze mistrzowskie i w „Garbarni'' przypieczętowała ostatnia porażka 
dalszym ciągu mają. jednakową. ilość zoo by· z „Cracovią.", „'l'arnovia" natomiast spadła :r: 
tych punktów - po 38. Ponieważ w tym wy· 9·go miejsca na ll·te i tym samym jest czwartą 
padku nie decyduje lepszy stosunek bramek, drużyną., która opuszcza szeregi I Ligi, 
obie drużyny rozegrają. między sobą. decydują.ce 

~ODZKA KLASA A 
W meczu o mistrzostwo łódzkiej klasy „A" 

padły następują.ce wyniki: 
W Koluszkach miejscowe ZZK rozgromiło 

„Zjednorzenie" 12 : 1 (3 : 1). 
\V Piotrkowie - „Concordia" wygrała z 

LK8 I B 7 : 1. „Boruta" zwyciężyła ZZK 
(ŁóDt) J : 11 a łódzki TUR wygrał z „Toma· 
szowianką" 2 : 1. W tabeli nadal prowadzi 
„Concordia" (Piotrków) przed TUR (Lódź). 

Po ostatnich. wynikach. zespołów klasy A 
okręgu łódzkiego, tabela przyjęła takie oblicze: 

Concordia. Piotrków 
TUR Lódź 
Włókniarz Zgierz 
Boruta Zgierz 
ZZK Koluszki 
Lecb.ia 'l'omaszów 
ZZK Lódź 
Tomaszowianka 
LKS I B 
Zjednoczone 

gier 
7 
7 
7 
7 
7 
7 
7 
7 
7 
7 

pkt. 
13 
11 
10 
10 
8 
6 
4 
3 
3 
2 

st. pkt., 
21 : 4 
18 : Jl 
22 : 11' 
14 : 10 
23 : 17 
10 : 16 
11 : 13 
11 : 16 
11 : 30 
8 : 27 

W niedzielę odbyło się roczne zebranie pły­
waków łódzkich. Po złożeniu sprawozdania. 
przez ustępują.ce władze, przystąpiono do wybo­
ru nowego zarządu. Na czele LOZP staną.I obec· 
nie wicewojewoda Szaniawski. Wiceprezesem 
został Gołębiowski, skarbnikiem Ziemniak, ka· 
pitanem sportowym - Kuciewicz. 

z· życia KS. „Arco" 
Zarząd Klubu zawiadamia, że treningi ~ckc,i i 

pięściarskiej odbywają. i<ię w poniedziałki, ~r_o· 
dy i. pią.tki w godzinach li.30 - 19.ilO. Trn­
ningi odbywają. się w świetlicy P. z. P. W. 
Nr. 4, ul. Kątna. 38 pod kierunkiem ob. H. 
Lipca. 

Dzf s.ln i o aodz. "19 

Ziednoczeni - ŁKS 
Dzisiaj o godzinie 19-ej w hali Wimy odbę­

dzie się towarzyskie spotkanie pięściarskie po­
między drużyną. Zjednoczeni (Bydgoszcz) i 

LKS-em. Goście, którzy wystąpią. dzisiaj. w 

swym najsilniejszym składzie, mogą. poszczycić 

się 'wieżo zdobytym tytułem drużynowego mi­
strza Pomorza. 
D--032440 
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